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Za Redakcją odpowiedzialny 

a^v Bronikowski w Poznaniu.

Ekspedycja i Bioro Redakcyi przy pla- 
‘ ¿a Wilhelifcowakini pod Kr. 15.

Dziennik Poznański 
• codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni

aAi co poawiętnych.
Cena ogłoszeń (Inseratów):

drobnego 1 sgr. 6 fen. — Reklamy ed 
ji ' drobnego 3 sgr. (incl. tłumaczenia).

Listy
administracji i ekspedycji winny byó 

’ frankowane.

Ajencje Dziennika Poznańskiego:

Przedpłata kwartalna 
wynosi w Pojmaniu 7 marek 50 fen., w Państwie 
MiecUem 9 mar. 13 fen., w Austryi 6 galdeaów,

aie-
. - ----------------. --------- - a-——, we

Krauoyi 18 fr., w Anglii 13 mar. 50 fon., w Szwecyi 
16 inar. 50 fen., w Danii 12 mar. 20 fen., we Wło­
szech, w Szwajearyi i Belgii 12 Ja arek, w Turcyi 28 

fr., w Ameryce 18 mar. 75 fen. 
Przedpłata i ogłoszenia 

przyjmują *ię w akspedycyi; przedpłatę przyjmują 
w mouarehii pruskiej oraz w państwach do związku po­
cztowego uieinieeko-austryaok. należących urzędy po- 
«'¿tewe. W innych krajach zaś tylko nasze ajentury 
za których pośrednictwem (zobaoz aiżej) można także 

przesyłać ogłoszenia de oksped. Bzien. Poza.
| Rękopisma
’ nadsyłano Kedakcyi nie zwracają sig i niszci.HO kgd.i

w Paryżu Libraire du Luxembourg, Rue de Tournon Nn 1 « n « Ä v. « . «dniu i Bazylei: H aasenstein & Vogler. W Berlinie RndüipM^ Raoekowski, Rue du Faubourg Poissonniè
*“* Friedrickst-r. 68. - W Bremie : E S e h lot t e w FÄ Jer.uaal“^° 48. A. K e t e m e y e r, H.

xncuuü. r,. ôoniotte. — W łraukfurcie nad Menem Daube & C o m p. — W
Poissonnière 33. Adm Ciborowski, Rue des Beaux arts 10. — W Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Wie- 

ww’r,e. t I aubenstrasse 34, Internationale Annonoen-Expedition. „Invalidendaak“ Behrenstr. 24 i Haaek et Rabehl 
W Wroolawiu Daube, Haasenstein & Yogler i Mosse. - W Pleszewie: L. Zboralski. ’

«MBBwaaaaaaaBaEáaMaas
stały załatwione stosownie do potrzeb kraju i jego in­
teresów. Do spraw tój kategoryi należą: sprawa pro- 
pmacyjna, drożna i gminna, uchwała o powiększeniu 
liczby posłów z miast, o założeniu wydziału lekarskiego 
przy wszechnicy lwowskiej, a nakoniec najważniejsza 
ze wszystkich, kwestya szkólna. Wszystkie te sprawy

jak powiedzieliśmy co dopiero wyżej, istną fa- 
talnością, każdej wielkiej potęgi, każdego, choćby 
najgenialniejszego jej reprezenta, przepominać 
w takich razach ważne względy dla ukąszeń 
komarowych czy muszych, objawiać niebezpie'
pznfi firt-Ł-żli...ul.,’,, : ____

Austrya uległa nibyto i dała żądaną satysfak­
cją Prusom. Młody arcyksiążę i utalentowany 
pisarz został zdegradowany z artyleryi do pie­
choty,. wysłany z Wiednia na pokutę krakowską. 
Czyż jednak można ręczyć, że pamięć takiego 
zajścia minęła tak bezpowrotnie, że żądło nie 
pozostało w sercach i umysłach wiedeńskiego 
dworu i austryackich kół wojskowych, że dro­
biazg ów nie został zapisany w „agendzie“ 
polityki austryackiej niekoniecznie ku korzyści 
sąsiada i że może uścisk Franciszka Józefa z 
Wiktorem Emanuelem w Wenecyi, któreg® echo 
odbiło się tak nieprzyjemnie w Berlinie, — nie 
był jedynym z dostrzegalnych wyników arcy- 
książęcego zajścia objawiającego tak charakte­
rystycznie daleko sięgającą pretensyonalność 
sąsiedzką? W dalszej lustracyi licznych tych 
„drobiazgów“ polityki,prusko-niemieckiej spo­
tykamy pretensyą do rządu włoskiego, by z po­
wodu encykliki papiazkiej z dnia 5 lutego rb. 
zmieniał prawo zaręczające Papieżowi swobodę 

? komunikacyi na zewnątrz i robił się poniekąd 
stróżem interesów pruskich we Włoszech. I tu 
rezultat nie odpowiedział pretensyi, która nie 
tylko zawiodła, ale nadto znów wiele krwi 
napsuła,. wywołała ostrą odprawę ze strony 
wcale niekatolickich dzienników włoskich a na- 
dewszystko rzuciła pierwsze ziarno nieporozu­
mienia w harmonią niemiecko - włoskiego przy­
mierza. — Ostatnim z tego rodzaju „drobią-

POZNAŃ, 22 kwietnia.

g powodu wczorajszego protestanckiego busstagu je- 
,y Jńś prawie bez dzienników i telegramów i ogra- 
ji jedynie na pisma pozaniemieebie, których no- 

,y polityczne z uwagi, że drut telegraficzny zwykł 
juniiować każdą mniój więcej wiadomość, względne 
o mają dla nas znaczenie. Przerzucając dzienniki 
niozne przekonywujemy się, że główny ich treścią, 

cięgle jeszcze zatarg belgijsko-niemiecki, a zwła- 
¿rsgestrowanie tego wszystkiego, co z zatargiem 

w jakimkolwiek pozostaje związku. A więc spoty- 
j się tutaj z uwagami nad ostatnią notę gabinetu 
©isckiego, będącą odpowiedzią na notę belgijską 

lutego, dalój z rozbiorem odpowiedzi danych poza- 
,raj w tej samej sprawie w obu Izbach londyń- 
j- a w końcu z energicznemi zaprzeczeniami ze 
y organów fraacuzkicb, jakoby Francya przyczy- 
się choćby tylko pośrednio do wywołania tego ha- 
ego sporu. Równocześnie oficjalne communi- 
przesłane A g e n c y i Havas a oświadcza, ża 

«ki o rzekomych zakupnach koni w Czechach, 
Jej zapasów wojskowych w SzWajcaryi żadnój nie 
podstawy. Pogłoski te, jak to w swoim donosili- 

czssie, zrodziły się najpierw w prasie niemieckiej 
tecza w przybocznym organie kanclerza, N. A11 g. 
(.¡National Z t g, których zaczepki i podej- 
ia rzucane w czasach ostatnich na Francya, zdra­

dy poniekąd inteneye ich chlebodawców, 
ł jeszcze jedno zaprzeczenie. Z rozpraw parlamen- 
» sejmu pruskiego znane nam jest odezwanie się 
i Bismarcka, w którem wykrył niby to pe- 
spręźyny czynne przy utworzeniu stronnictwa 

urn w sejmie pruskim. Otóż Osservatore 
mano, zamieszczając w swych lamach przemówie- 
kanclerza, zaprzecza, jakoby kardynał Antonelli wy- 

1 się kiedykolwiek o stronnictwie centrum w spo- 
przytoczony przez kg. Bismarcka. Osservatore 
wiada, że br. T&uffkirchen uskarżał się przed An- 

lellim na powołanie do życia stronnictwa cen- 
m, które domagając się restauracji świeckiój wła- 
î Papieża, wprawia rząd w kłopot i gotuje mu liczne 
dności, przyczćm poseł niemiecki usiłował nakłonić 

.ntoaeikgo do nsganienia zabiegów stronnictwa ka­
lekiego w Niemczech. Antonelli odparł na to, że cho- 
»ż mu nie wolno bez zezwolenia i rozkazu Ojca św. 
ssać stanowczej odpowiedzi, może zapewnić, że Pa-

nn, in* w epiawy nuinaiuwycu czy muszycn, oDiawiac niebezpie-
są już podobno przedmiotem sumiennych prac komisyi, . cznc drażliwnini Lu • u • •co poniekąd jest rękojmią, że doczekają się ostateczne- i 7ar)nn;p i t ’ to \ , wle]kle 1 główne
go załatwienia. Życzyć sobie tego tćm więcej by nale- x P°Ltyczne wymagałoby cierpliwości, do-
żało, że sesya obecna jest prawdopodobnie ostatnia
przed nowemi wyborami.

Na wczorajszym posiedzeniu sejmu węgierskiego 
odpowiedział prezes gabinetu baron Wsnkheim na

starczać przeciw sobie niechętnym pożądanych 
argumentów, poddawać im, jakby na umyślnie, 
cement wspólnego porozumienia. Gdy się pa­
trzy na pierwszego konsula pierwszej Rzeczy­
pospolitej francuzkiéj, zrywającego pokój z An­
glią dla złośliwych artykułów dzienników lon­
dyńskich; gdy się patrzy na cesarza Napoleona 
I., rozdzierającego preliminarya pokojowe w r.
1813, ponieważ mu odbierają czczy tytuł pro­
tektora związku reńskiego i jeszcze mniój warte 
posiadanie miast hanzeatyckich; skoro się patrzy 

~™ pivz.BBu gnuiuetu. dalej na Napoleona III, w chwilach jego szczę-
Ra Tyflis dochodzi wiadomość, że jenerał rosyjski jśliwych narażającego sobie mozolnie przypro-

omakin w Krasnowodsku, naczelnik nowego pozaka- wadzone do skutku przymierze angielskie sro- 
spijskiego okręgu wojennego, otrzymał polecenie za- !źbam: nr7^;t 7 v angielskie gro­
mieniem» Kresnowodska na fortece, mającą posłużyć za P 7 EelSu za broszury Rogearda
podstawę w dalszych w krajach nad Oxusem operacyach za czytanie Napoléon le Petit Wiktora 
wojennych. Z innej strony donoszą, że jen. Iwanow wtrą- Hugo, — przychodzi istotnie pokiwać głową 
cii Vahego Urgendszu do więzienia, a to z powodu, „nad drobiazgowością, nad dzieciństwem, jeśli
w* Zd»z?'lîtr1"0 priedzieć; Mt°7 któ«>
skich. Do spisku wciągnięto 7kilka najodważniejszych chocby nawet w najświetniejszych i najogmo- 
plemion turkomańskich, tudzież emira Afghanistanu. piwalszycn swych na pozor egzemplarzach nie 
Naturalnie, źe wiadomość tę — pochodząca z źródła Jes^ w stanie wyprzeć się samej siebie i swych

Z W8zelkiém Pr?yj.%ó należy zastrzeżeniem; małostek. Prawda ta powtarza się nieubłaganą mierzą. - Ostatnim z te2o rodzaiu drobi'
i,01'» TT 1 “ L0™ Ka olic

botozćj po nowe w Azyi zdobycze? S * S ReZ tU drobn^™ ’l- tn u? J ,

*. O----—Iicunuoiiu Ui
wniesiony w dniu 9 bm. interpelacją Istoczego, doty 
czącą zachowania się rządu w obec żydów. O inter­
pelacji tój mówiliśmy obszerniej w nrze 84 z dnia 14 
kwietnia. Prezes gabinetu oświadczył, że rząd kieruje 
się vr obec wszystkich obywateli kraju jedną i tą samą 
polityką i nie robi różnicy między wyznaniami i na­
rodowościami. Rząd nie poprze agitacyi przeciw ży­
dom, z emancypacją bowiem żydów ustała zarazem 
„kwestya żydowska.“ Izba uchwaliła przyjąć do wia­
domości odpowiedź prezesa gabinetu.

Ileż tu drobiazgów, ileż tu obojętnych ze sta­
nowiska wielkiego interesu politycznego szcze­
gółów, w których drażliwość czy pretensyonal­
ność występują na jaw, by drażnić znów i ra­
nić ze swej strony, by budzić niechęci, by 

* Wzniecać ciche gniewy, by wpajać przekonanie 
o nieznośności przewagi pruskiej, by gotować

dzienniki belgijskie nie są, jak bardzo naturalni 
zadowolnione z polityki kościelnej pruskiej i ol 
jawiają swe niezadowolenie w mniój lub więc< 
energiczny sposób. Zdarzył się nadto jakiś m 
tyczny nieco, o ile można sądzić z doniesie 
dziennikarskich, kontynuator dzieła Eullmai 
nowego, Duchesne, prawdopodobnie szalenie 
lub rycerz industryi, który dzieło zamachu e

. i przemocą, że nie umieją się powstrzymać i gółów jest wiele. Należy "nasamp^zôd^do’nïch \ swego ztmiaru^ksiJżomTekijfkirn i fX^^ 
miarkować ze spokojem olimpijskim na swóm z konoru starszeństwa, sprawa północnego Ks. kanclerz został ortïTnïh X Se ostrz“ 
stanowisku lecz staczają się raz nabytym prą- , Szlezwigu, jak gdyby warto było dla posiada- lżonym, choć najprawdopodobniej całv zarnac 
dem po pochyłości, przeceniają własną możność, ; nia szańców dypelskicb poświęcać honor sło- 3 był szarlatańską Ła Duchesne^osJł oddań
wywo ują niewczsanemi pretensyami zazdrość wności traktatowej i sprowadzać zarazem na j sądom, które w nim' winv nie znalazły i
i nienawiść na przemian. Tego. rodzaju pre- przypadek jakiegobądź zamięszania europejski«- j wolność puściły. Czyż w obec gadanin ^dziei
tensye i dumne zachcianki rzucają wprawdzie, go jakie sto tysięcy żądnych odwetu Skan- i nikarskich i pogróżek wyzyskutacego nainr-
iJhWlaJLC S1S ze,strony .niniejszych względem : dynawow na drażliwćrn, północno-zachodnićm ’ wdopodobniój kieszenie głupca wÎrtf bX m
słabszych, postrach, wzniecają obawy i niepo- . pograniczu Niemiec. Takim dalszym drobiaz- jdejmować znów kampaniS dvDlonTatvczna strn 
koj ale z drugiej strony są owemi kroplami gi«m jest wywołana nieszczęśliwym przypad- groźne oblicze stawiać dro™ n P
wody,, które często przepełniają szklankę, są kiem kapitana Schmidta kampania dyplomaty- chera z dnia 26 lutego rb d! rzaVbekiiîkb 
owemi ukłuciami szpilkowemi, które nareszcie czno-wojenna przeciw karli.tom w interesie ? go jakieś kategoryczne żądania? Milczenfo 
gniewają i wywołują na scenę mterwencyą mo- Serrany. Była obojętną dla interesu Niemiec, na- 5 obojętność byłyf ja'k nam sio na'naszém akrf 
zmejszych, są owemi kamyczkami, z których ; psuła niepotrzebnie wiele krwi, obudziła za- î mném stanowifkj zdaje najskuteczniej^ tut 
się wznosi powoli budowa koalicyi, są owemi zdrośc, czujność i obawy innych mocarstw na bronią. Stało sie tymczasem inaczói ? Jnl 
drobiazgami, których się me zapomina nigdy politykę pruską, pragnącą mieć wszędzie swoją się znów nie z koîzysda wielkiego nolitvcznlcî 
przy spłacie ogolnego rachunku. Byłoby wielką rękę wykazała płytkość czy słabą trwałość , interesu Niemiec. Pretónsya Pr^chodzi znfi 

z u ą, dowodem mądrości stanu, dla podobnych przechwalanego tylokrotnie i zaręczanego przy- ■ w całej prasie europejskiej za nrowokui-ca 
drobiazgów, dla podobnych obojętnych pra- mierzą prusko-rosyjskiego. Dalszym takim dro- (niebezpieczną, rozbudza znów nifcheć możnycl 
wdziwej potędze objawow niechęci me po- biazgiem polityki pruskiej, również obojętnym obawy słabych obraża i straszv BStïï 7t 
święcać i me narażać rzeczy ważniejszych, nie wielkiemu interesowi politycznemu niemieckie- było rzeczą, miiiei«™ »1 - 7 • • j C?^'

chcieć sprzedawać po Ezawowemu prawa star- mu, była ofieyalna kampania podjęta przeciw cza moralno-polityczneao ^ZêntiT’ od'we 
szenstwa za miskę soczewicy. Jest przecież, Wnej broszurze arcyksięcia Jana Salwatora towości“, jeśli tak woFno powiedzieć Danin 

Ala zapłakać nie śmiała. To było zbrodnią. Są ; wieść niesie, gdy wchodził do tego miasta, Ï je»o pokoiu • " '

£ js&æ » 1 ui-“ ł w> pribitg!

’ - »l ”“p‘“
“T 7ci?‘

zadawała komuś pchnięcie, co mimo przestrzeni miało owe kule, któro tak hojnie „podpisywał“ dla innych, ) celencyą. ’ “°WI0 Z W&SZ^ Eks
byó śmiertelnym ciosem dla wybranój ofiary. , dały sobie rendez-vous w jego mózgu. 7 — Wyrzuć gol

.— Jednego już zabiłam. Ja! — I ręką uderzyła ; Biada temu, co w taką godzinę wszedł mu w dro- '
o piersi, o te piersi dziewicze, w których całe niebo gę; niebezpiecznie było lis wtedy zbliżać do wielkiego
aniołów mogło było zamieszkać. człowieka. 8

Jest 
wszystkich

JKawiSiliwiie SieSgijsIite
r - y —przewagi prusKiej, ny gotować r

it iatalnem, nieubłaganem przeznaczeniem ( i gromadzić materyał odwetu na niewiadomą 1 
ich potęg, które wybujały po nad inne ’ przyszłość! Takich drobiazgów i takich szcze- 1 ż 
rzemoeą, że nie umieją się powstrzymać i gółów jest wiele. Należv nas&mnrzórl Jn 1 «ucz nie uczyni zsdość tego rodzaju żądaniu, tóm 

«¡ej, że Stolica apostolska wzięła sobie za zasadę nie 
Ht dopóty w sprawy wewnętrzne jakie-

Kolwek państw», dopóki nie są naruszone bezpo- 
¡«ś Wnio sprawy kościoła. Prywatnie dodał Antonelli, że 
2W te muże zganić zapału i dobrych chęci katolików nie- 
4 iieckich, — Jednocześnie zaprzecza Osservato- 

-- pogłosce o doręczeniu przez biskupów niemie- 
, Stolicy apostolskiój obszernego memoryału o 

01 Lp ®tanie sporu kośeielnego w Niemczech. — 
261) W dziennikach austryacko-węgierskich na porząd-

P ^ziennytn podróż cesarza austryaekiego po Dalma- 
I i? °^ . y seJmów koronnych. O jednem i drugióm 

‘ "bściwą piszemy rubryką, tu tylko notujemy, że 
{dll )'tuf°rinaeyi „z wiarogodnego źródła“ lwowskiój 

Jtzyzay minister Ziemi&łkowski, bawiący o- 
-- fj!e,"e Lwowie, oświadczyć w jednem z kół po- 
|) -‘on, że rząd wstrzymał się dotychczas od po-
W.iL’p13 terminu zamknięcia obecnćj sesyi sejmu 
9 ^Wiego dla tego, aby obrady sejmu mogły w 
(229 ii ?°tKeby trwać tak długo, jak sobie życzyć teg© 
n J p®’ posłowie, ewentualnie chociażby aż do sier- 

Up Lby tak było rzeczywiście, w takim razie załe- 
qL.LL bdko od woli, energii i pracy galicyjskich 
kjj, ®eJmowych, aby sprawy najnaglejsze i naj- 
jrit *La rozwoju krajowych stósunków zo-

a

re?, Serce kamienne.
POWIEŚĆ

na tle ostatniój wojny węgierskiój o niepodległość
przez

Maurycego Jokai’a.
Lzeklad dokonany z upoważnieniem Autora.

TOM IV.

ii ’ ilszy. Zobacz nr. 70, 71, 75, 76, 78, 79, 81, 82, 84, 
85, 87, 90 i 91.)

ROZDZIAŁ XII.■ _ -----
9 ¡pchnięcie sztyletu.

i ' n' CSytaj!
Bie ® W BZPoaBCb tygrysa bezbronne biedne 

‘ 9 sadrzało nawet, smutnie tylko schyliło

ji6 dĆno?d —* urzędowo o wyroku śmierci,
ief a *£om'sarzu węgierskiego rządu Oedouie

(lii 7®ZU. B#radlay.
iU'e znaH — owego istotnego Oedona. 

i’- • była to dla niej wieść bolesna. Toż to

Potóm pochwyciła silnie Edytę za ramię i dodała, 
topiąc wzrok swój w jój oku:

— Córka pastora jest już wdową. Teraz kolój 
na drugiego — na twego I

I była tak okrutną nawet, że podarowała jój sztu­
czkę krepy.

— To materya na żałobną suknią dla ciebie, uszyj 
ją sobie.

A Edyta dziękowała jej za ten podarek.

— Kiedy to dama.
• T ,Idź .l?° E wezyetkiemi temi mmsuiu

cemi babami! Dziś nie chcą widzieć żadnój szloclCl- uauamił uzis nie chcą widzieć źadnói szlocSzaleje, w swym bólu i wściekłość na ulubieńcach jącój twarzy. Dziś jest dzień, w którym suplikan
et wyWiera. j obdarzam uderzeniami obcasa. Nie chcę widzieć

nnm k-nhmfv i •
nawet wywiera. . uu

Wszystko jest mu zlóm w takich chwilach, w ka- dnśj kobiety! 
żdej rzeczy, coś upatrzy, nikomu nie ufa, dla nikogo ’ '
nie ma znrłowania.

I Alboż ów demon niewidzialny, co jego, tak po­
tężnego ciągnie na ławę tortury, ma zmiłowanie dla

; biednój jego głowy? — Przeciwnie; dyademem hisz-
....Gdybyś Alfonsyna była wiedziała, kogo zamor- nje nurz^rniTfffown0^ nieki^e]211*111^-0^ 7 ,kI0"

dowała! Jego, któreg. niegdyś uszczęśliwiała swerni mu lnaluje w pfomfonne Pkolorl?7“ * 016 °gaiU 1 iwlftt 
pocałunki, jego, eo ją kochał tak bardzo, tak gorąco, n ...
tak prawdziwie; co ją kochał aż do ostatniój życia . aremnie w takiej chwili byłoby błagać go o ła- 
chwili, a i w godzinę śmierci nawet jój przebaczył, 5 . aremnie dowodzie jasnej jak słońce sprawiedli- 
choć poznał, że ręka, 00 mu grób wykopała, była jój ’’ aremnie udowadniać najprostsze prawa,
ręką. j , 1 tftki człowiek ustanowiony został sędzia nad do-

“—----— ! konaaym narodem I > » r
i _ W takiój to właśnie godzinie siedział męczony 

migreną jego ekseeleneya w swym pokoju i po raz dzie­
siąty robijał .0 ziemię flaszki z lekarstwami, które dzie-(81V.\ j 14.7^ Yy zi ,71 zi»ł «-i, «m a A I f , • .

ROZDZIAŁ XIII.
W dzień migreny.

Pełnomocny gubernator cierpi na straszną mi­
grenę.

Pozostałość to, którą wyniósł z oblężenia Brescyi.

sięć razy dziennie na nowo dlań przyspasabiać mu- 
Sl&UOe

Nikomu w takich razach nie wolno wchodzić do

Wiele kobiet w tym czasie przestępowalo it 
progi. Kobiet okrytych żałobą. 1

~r7*i?an‘ t0 bar0Mówna Alfonsyna Plankenho: 
pozwolił sobie zauważyć karperdyner.

A ozyż tam nie mogła w piekle pozosts 
Dty u mnie w nocy godzina recepcyjna ? Albo u I 
ronówny Alfonsyay?

— Mówi, i« musi koniecznie pomówić z Wai 
Ekscelencyą; że ma wieści, nie cierpiące zwłoki, k
fi wUpółUżywyĆ> W“Za Eksoelen<

— To kobieta z silną wolą! Dobrze, wpuść
A wreszcie to nie kobieta, to szatan wcielony.

Usiadł w fotelu z obwiązaną głową i tak ocze
wał zapowiedzianych odwiedzin.

(Ciąg dalszy nastąpi).

------- —ss»©«5sa———.
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zkiéi, co zaś jeszcze ważniejsza i ciekawsza* nistracyjnéj, przedstawionym przez port* hr. Kozie- 
złic), z«» v j -^’brodzkiego a zgodnym z wnioskami wydziału
wywołuje po raz pierwszy na scenę milczący krajowe„o> w sprawie budowy gmachu sejmowego, 
od tak dawna w sprawach kontynentu europej- ¡ Wniosk? komisyi, aby wydział krajowy zakupił grunta 
skiego, interes angielski. Anglia zobojętniała • pp. Hubickiej i Szydłowskiój w ogrodzie miejskim 
wprawdzie dla stałego lądu europejskiego i wy- (gdzie dziś Sokoł, łaźnia i łazienki) za sumę 155,770
szła na spokojną producentkę bawełny. Jeśli “ guldenów, płatna w trzech rocznych rataoh, zostały 
szia u<s opunujucj, piuuu ? .J , j„:a ! do dłuższć rozprawie, w którój prócz sprawozdawcyjednakże jest coś,, coby mogło w mej rozbudzić ! P^. udzi¿ pp. Chrzanowski, Gros, Gniewosz, Gro- 
dawnego lwa Albionu, to zagrożony interes Bel- ; cHolski, Krzeczunowicz, Skrzyński i Pietruski. Jedy- 
gii lub Holandii. Są to istne dzieci tradycyj- i n;e poSeł Antoniewicz (partya ruska) oponował, wno- 

polityki angielskiej, których ani Francyi, sząc o odroczenie całćj sprawy, zapewne z tego wycho- 
Niemcom dotknąć bezkarnie nie pozwoli. I dząc przekonania, że niebawem przyjdą Moskale 1 sejm

to 
néj 
ani
Że tak jest a nie inaczej, dowodzą interpelacye j rozp^XtkowyZ ZnSsrtTp sTr zTń skiego doty- 
i mowy członków gabinetu angielskiego z po- cz%Cy budowy będzie traktowany regulaminowo i przyj- 
wodu zawikłania belgijskiego w obu izbach par- dzie na porządek dzienny najbliższego posiedzenia, 
lamentu, o czem w poprzednich numerach pi-i Poseł Hausner i na tóm posiedzeniu ważną 
•m. na»Zego „zmiankow.liimy. Śpiąc, Anglii,
budzi nareszcie ze snu pretensyonalnosc pru- 
sko-niemieeka w obec Belgii. Czyż na korzyść 
Niemiec i czyż warto było dla bezsilnych krzy­
ków i nieszkodliwych gniewów prasy berlińskiej
lub z powodu wolnej przechadzki grożącego 
śmiesznemi zamachami belgijskiego krawca, na­
rażać sobie Anglią, budzić jej oko przeciw so

wskiéj następujący wniosek: „Wysoki sejm raczy uchwa­
lić wystosowanie wezwania do rządu o zaprowadzenie 
wydziału lekarskiego w uniwersytecie lwowskim na 
koszt państwa.

Wniosek ten będzie traktowany regulaminowo. 
Następnie z porządku dziennego zezwolono na po­

bór wyższych dodatków do podatków kilku o to pro­
szącym gminom, sprawdzono wybory posłów: Skrzyń­
skiego, Jędrzejewicza i Abrahamowicza, wybrano ko-

bie, zmuszać ją do zajęcia stanowiska w szere- misyą górniczą, w skład której weszli pp. Skrzyński
gach przyszłej może jakiej koalicyi przeciw j Tetmayer, Smarzewski, Gniewosz i Jędrzejewicz, —
Niemcom? — Otóż to konsekwencya fatalnych a .w końcu udzielono P\ Jakóbow\^d°?°7nodtóżv" 

- _ . , • 1 w jscio-pisarzowi i autorowi wielu pamiętników i poutozy,„drobiazgów mszcząca się krwawo na dra- ; gt?ee mu g- 0 stftł% posadę urzędnika kancelaryjne- 
źliwościacb niewczesnych wielkich tego świata • gQ w “wydziale krajowym, tak zwaną „vaniam aetatis 
potęg!

tralnośó nie wymaga obojętności i bezstronności wzglę­
dem stron wojujących i w obec postępów aamój 
wojny. Neutralnym wolno zarówno wyrażać sympatye 
dla jednój ‘z wojujących stron, jak i wydawać sąd o 
prawie ich lub bezprawiu. Nie jest to bowiem pomocą 
niesioną którćjkolwiek z nich, nie jest czynnym w woj­
nie udziałem. Państwo może mieć żywe współczucie 
dla jednćj ze stron wojujących, może niechęć swą dla 
drugiój otwarcie wypowiedzieć a mimo to pozostać neu- 
tralnćm.“ Nie zapominajmy, że to mówi Bluntschli, 
którego o uieprzyjaźń dla Niemców posądzić nie mo­
żna, nie zapominajmy jeszcze, że tu nie chodzi o Bel­
gią, jako państwo, lecz o kilku obywateli belgijskich.

W sprawie Duchesne’a publicysta zurychski. od- 
daje także Belgii zupełną słuszność i przypomina Niem­
com, że nawet na berlińskićj wszechnicy codziennie, u- 
czą (Berner, Strafrecht, § 102, ff.), iż „Gedanken sind 
zollfrei!“ Najbardziej zaś powstaje na to, iż nota nie­
miecka pozwoliła sobie przy tój sposobności tak dzi­
wacznego tłumaczenia artykułu 37 szwajcarskiego pra­
wa karnego. „Das ist starker Bobak!“ woła i przyta­
cza dosłowne brzmienie tego artykułu, z którego widać 
jak na dłoni, iż autor noty zagalopował się okrutnie. 
„Według niego — mówi publicysta dalej — rząd nie­
miecki mógłby każdą nie przypadającą mu do gustu 
a podług naszych praw absolutnie niewinną czynność 
szwajcarskiego obywatela obrać sobie za przedmiot re- 
klamacyi, poczem musiałoby nastąpić ukaranie tegoż 
obywatela 10-letnim więzieniem? Das ist starker Tobak ! 
Niemieckie wywody prawnicze były dziwolągiem, które 
gdyby miały przejść w zasadę, groziłyby zniszczeniem 
nie tylko neutralności lecz i samodzielności i niezawi­
słości państw mniejszych — a przeciw temu bronie się 
będziemy, póki sił stanie!“ . _ .

Koniec artykułu zawiera radę opuszczenia tćj nie- 
: po którój Niemcy dziś kroczą, ina-

Wiadomości urzędowe.
Król mianował Inspektora budowniczego Coraelius w 

Berlinie radicą regencyjnym i budowniczym.

«-----

Korespondencye Dziennika Pozn.

Lwów, 17 kwietnia. 
(Szóste posiedzenie sejmowe.)

(T) Po zagajeniu posiedzenia złożył komisarz rzą­
dowy do laski marszałkowskiej projekt do ustawy 
o zmianie wag i miar na metryczne, dalój. projekt u- 
atawy o ochronie własności polowój, wreszcie jak zwy­
kle preliminarz funduszu indemnizacyjnego na rok na-

łego niemieckiego episkopatu przeciw dep6s 
szonćj z powodu procesu hr. Arnima, powL/ % 
pewno, że stanowisko biskupów nie zmieniło s¡. 
przez sobór watykański a mianowicie co do rządów 
To więc nie może być żadnym powodem do 
praw państwowych jak i istnienie, naszego staJS 
Stronnictwo wyznaniowe istniało już, gdy twor,tllC!*i 
tykuly konstytucyi, rozwiązało się następy 
potrzeba już było bronić praw kościoła w < 
stwa i powstało na nowo, gdy rozpoczęły s¡ ft 
machy na kościół. Gd w latach 1866 i 1879 nj’9 
dowa prasa wystąpiła z oświadczeniami, z»pA 
cemi burzę, zebraliśmy się nie jako wyznaniowe '- 
nictwo, ale jako stronnictwo, do którego mOŻ0 , '¡'i 
żdy przyjęty, kto chce reprezentować prawa obnfl. 
kościołów. Nieprawdą jest, jakobyśmy w czynn 
naszych porozumiewali się z Papieżem, my 
zupełnie samodzielnie wedle naszego przekonani'11*11 
skupi Niemiec nie mają żadnego wpływu na J?* 
chwały. (Oho! z lewicy.) Zgoda nasza z zapa7* 
niami Papieża i biskupów pochodzi ztąd p0 i’ 
zasady wiary pozytywnej niezmienne służą same,, 
bie tak katolikom jak prawowiernym protestanta" 
wskazówkę. Wyrażenie pana prezesa gabinj 
prócz znoszenia się z Papieżem bylibyśmy autin’• 
żami i należałoby denuneyować nas za to, nie 5/' 
usprawiedliwić zasadami logiki i tłumaczy 8j. J 
sądem, do którego prezes gabinetu zwolna nawSJ 
kto nie działa stósownie do jego rozkayu, j6lt ' 
wnikiem jego. Papież tak nie myśli. Że kurya 
ska nie myśli wcale na nas wywierać wplyWlli 
zało się przy okoliczności, gdy ks. Bismarck chc¡¡¡ 
nas wpłynąć przez Rzym. Prezes gabinetu wjsid 
kardynała Antonełlego p. Taufikircken ze skargami 

Wstronnictwo centrum. Kardynał Antonelii 
tak, że p. Tauffkirchen mógł sądzić, iż nie 3 
naszego postępowania. Sprawozdanie p. Tanff^ 
z tego poselstwa złożone ks. kanclerzowi wykute 
może przy drugim jakim procesie hr. Aminu, 
Papieża, ale kardynała Antonełlego zapytywali^ 
się mają istotnie rzeczy. Kardynał Antonelii 01 
wiedział biskupowi Kettelerowi, że z dzienników« 
wziął przekonanie, iż frakeya centrum żąda inteni 
oyi w sprawie przywrócenia władzy świeokiój P,ji( 
i że podobne zamiary uważa za przedwczesne, Sta 
nictwo centrum nigdzie nie występowało z podoi; 
żądaniem a więc oświadczenie kardydała Antoi 
na fałszywem opierało się przypuszczeniu. JY 
mencie przedłożono adres wyrażający zasadę ni«« 
wencyi; wystąpiliśmy przeciw tćj zasadzie jako 
rzecznćj, ale nie stawialiśmy nigdy wniosku o 
wencyą. Prezes gabinetu wyraził się w Izbie pu 
a następnie i w tćj tu Izbie w łagodniejszej nieco! 
mie, że Papież jest nieprzyjacielem ewangelii 
wanój a tóm samćm i pruskiega państwa, że zign 
zbawieniu ewangelików, że wytępienie kaoerzy j»t 
gmatem katolickiego kościoła. Papież nie jest bp 
mniej nieprzyjacielem reformowanej ewangelii i p 
stwa pruskiego, jak dowiódł tego za panowaniaFi 

konstytucyi," jakeśmy to już w dniu wczorajszym za- ! deryka Wilhelma III. i IV. i aż do czasu walki 
znaczyli. Pierwszym z mówców przeciw projektowi b,ł j wilizacyjnćj. Zkądże wreszcie może Papież zs»»

6t 8 Następne posiedzienie dopiero za tydzień, dnia bezpiecznćj. drogi, po którćj Niemcy dziś kroc^’
28 b. m. z powodu świąt wielkanocnych obrządku czćj utracić mogł; wszelkie sympatye — a takich ofiar 
grecko-katolickiego. Tymczasowo, w ciągu tćj. całoty-
godniowćj przerwy mogłyby komisye bardzo wiele zro­
bić, nie wszystkie jednak będą megły być czynne, 
bardzo wielka bowiem liczba portów korzysta z feryi 
i wyjeżdża ze Lwowa.

Zurych» 20 kwietnia.
(Tutejsze dziennikarstwo a sprawa noty belgijskiój.)
(sk.) Sławetny pomnik Lwa w Lucernie, przy­

słowie : Point d’argent, point de Suisses, wreszcie na­
zwa „Szwajcarów,“ służąca ludzmm, co. strzegą bram 
wjezdnych przy pałacach i hotelach, nie są niestety 
jedynemi pozostałościami, świadczącemi o dawniejszóm 
służalstwie Szwajcarów u boku władców tego świata. 
Zwyczaj od wieków do r. 1848 praktykowany pozo­
stawił po sobie dość głębokie ślady. i w charakterze 

te stanowią jeden z główniejszych jego przy-narodu, i ------ j--------------------- □ - - •<
stępny. . . . , miotów ujemnych. W obec potęgi, materyalnćj siły,

Następnie odpowiedział komisarz rządowy na da- ów dokonanych, choćby posługiwały się bezpra-
wniejszą interpelacyą porta Zawadowskiego w sprawie do nieba Q pomfst9 wołftjącemi, Szwajcar jest
zeszłorocznćj uchwały sejmów ój względem zapobieżenia « z&wgze :eazcze poniekąd zającem, jak go Heine do- 
lichwie. Namiestnictwo przesłało uchwałę sejmową mi- | • nie nazwaj. p08tęp ozasów o tyle tylko rzecz zmie-
nisterstwa, ponieważ jednak 1 w Radzie państwa poseł - a , ŻQ teraz zwykn Szwajcarzy przychodzić
lłydzowski tę kwestyą poruszył, 1 Rada państwa znaną 5 dQ zucift „odności a nawet rzucać się i oburzać w 
już rezolucyą uchwaliła, przeto należy czekać eo mim- i Bj0^ach, dy przez tę potęgę i siłę, w obec której
sterstwo dalej uczyni. . _

Z porządku dziennego
. , . , długo zachowali eię po zajęczemu, zostaną przypadkiem

przystąpiono do pierwszych 1 umygłu nQg“ kopnięci... . Tak t0 zaszamotab
czytań: przedłożenia wydziału krajowego o organizacyi t 
zakładów leczniczych, sprawozdania o stanie —1

„Kulturkampf“ ni® warta,
Że rad tych czeka los grochu rzuconego o ścianę.,

o tćm wątpić nie można; trudno jednak zaprzeczyć i 
temu, że" w obec takiego położenia rzeczy przyszłość 
Niemiee nie tak świetnie się przedstawia, jak ją Niemcy 
sami malują. Rozpamiętując o nićj mimowolnie przy­
chodzi na myśl Heine, gdy mu j% badać kazała Ham- 
burgia w ... krzesełku Karola W.

Was ieh gesehen, verrathe ich nicht,
Ich habe zu schweigen versprochen ... 
Erlaubt ist mir zu sagen kaum,
O Gott! was ich gerochen!...

NIEMCY.
# Berlin» 21 kwietnia. Na onegdajszćm posie­

dzeniu Izby deputowanych toczyły się w trzeeićm czy­
taniu obrady nad zniesieniem artykułów 15, 16 i 18

deputowany Windthorst i w te przemówił słowa: zbawieniu ewangelików, skoro takowi nie
Stronnictwo moje i po zniesieniu artykułów 15, go prymatowi? Papież i katolicy utrzymujc­

ie i 18 konstytucyi bronić ich będzie w nadziei, że nauka kościoła ewangelickiego jest błędną, ale« 
takowe znów przywrócone zostaną. Artykuły te nie 1 gelicy nie są nigdy kacerzami, bo kacerzem jestt 
miały nowego stworzyć prawa, ale zatwierdzić tylko , ten, kto samowiednie sprzeciwia się prawdzie, i 
prawa przyznane kościołowi katolickiemu przez dawne panowie macie przekonanie o prawdziwości nwiitr^cl]L j korae C20ł0 z prochu podnieśli, sgdy prawa przyznane kościoiowi katolickiemu przez uawue panowie macie prz

_______  ___ . . „ “Hoły le- i ic« z . ba * rokyj8ku potrącił niedkwno ks. GorĆza- ’ traktaty. Obecnię chce rząd u»ńnąć te prawa me prfced- ’ śeioła katolickiego, a mimo to jej, me uznaj«,
śnictwa, sprawozdania o wydatkach na szkołę wetery- , zajaOami będąc, przywdziewają s kładając przy tćm żadnego programu regulującego stó- ; kim razie jesteście kacetzami. (Śmiech.) Łw
naryi i t. d., które to przedmioty, jako ogłoszone dru- . ó’ buldo£dw ffdy°ich ks. Bismarck podał Belgom i sunek pomiędzy państwem a kościołem. Być może za- ' utrzymują, że katolicy są w błędzie, obiedwie
kiem, bez czytania poprzekazywano odpowiednim ko- nar°du’ pojicya możnych sąsiadów sprawu- t tćm, że przyjdzie nawet, jak to deput. Richter z San- , strony postępują równo w tćj mierze. W dawniej#
misyom. .. r ; ¡aCeeo " • gerhausen zaznaczył, do prawa o wyborze biskupów, j wiekach używali świeccy panujący 1 rząiy

Przystąpiono do wyboru komisyi edukacyjnej. Zna- J“ °q" ’ żywego ich ta obraza dotknęła! Zerwali Byłoby to bardzo interesującćm otrzymać z rąk prote- ‘ surowych środków do przekonywania ewangeliM
. ,---- ;.i.—z-:- w„kr«n,. nn. _’zakrzycZ‘“li zakipieli — w słowach naturalnie r stanckiego duchownego system wyborczy katolickich bi- j kościół nie używał ich nigdy. Ale czyż, rządy

wszystko ! skupów. Panowie Richter, Virchow i Schmidt niechcą , stanekie nie postępowały tak samo. Zajrzyjcie'!
Miedzy artykułami gazeciarskiemi, które się posy- nic wiedzieć o kościele i zezwalają tylko na prywatne j panowie, do Palatynatu i Genewy. Jakżeż nici(] 

pały iak z roeu obfitości po tćm dla Szwajcarów bar- : nabożeństwo, zdają się sądzić, że po skreśleniu tych ar- ; wszy doradzca korony przemawiać pubM“9 
dzo nieprzyjemnem pogłaskaniu, na szczególną uwagę | tykułów kościół me będzie miał żadnych praw a od i sposób w kraju, złożonym z ludności roW/' 
zasługują rozmyślania Nowćj .Żury chskićj. Ga­
zety. A że wyświecają rzecz dokładnie i opinią tu­
tejszą wiernie odzwiercia llają, poczuwam się do obo­
wiązku podania ich w streszczeniu.

„Wszystko nas upoważnia do przedstawienia sobie

czną bardzo większością głosów zostali wybrani: pp. 
biskup Stupnicki, Józef Szujski, dr. Mayer, Włodz. ; 
hr. Dzieduszycki, dr. Dunajewski, Czyrniański, Saw- ■ 
czyński, Euz. Czerkawski i ks. Chełmecki.

W końcu na wniosek komisyi petycyjnćj zezwoliła 
Izba na udzielenie dwom urzędnikom wydziału krajo­
wego jednorocznej płacy jako zaliczki zwrotnej w 48 
miesięcznych ratach.

O wpół do pierwszej z południa zamknął.marsza­
łek posiedzenie, zapowiadając następne na poniedziałek 
19 kwietnia.

artykułu 12 i od sumienia zależeć będzie co przyzna- ! ¿¡a? Czyż może następnie regulować odpcw* 
nćm będzie pojedyńczym kościołom. Artykuł 12 ma ; sunki pomiędzy państwem a kościołem? 
być późniój rozszerzonym, ale dzisiaj nie, aby również ks. Bismarck odzywać się tak w obeo całych 
nie okazała się potrzeba skreślenia go. i w których część sprzymierzonych książąt 1 ca«

uu uao ___________ Po skreśleniu trzech artykułów konstytucyi pozo- , południe katolicką wyznają wiarę? Czyż »>
stanu rzeczy tak, jak "dyby nota niemiecka była do ! staną kościołowi rezultata westfalskiego pokoju i paten- j powanie może przyczynić się do utr^alen1’

■ } J a. ■ • '7-„ 1 . / _ .1-------- :---- r »troilc. I Mowa ka. Bismarcka jest najlepszym konie111nas wystosowana — mówi się nam wstępie.... Zre- j tów okupacyjnych. Motywa przemawiające za skreśle-
1 • .11 . i    iA mnoimn nnni«W97 nftH7A s niom rtrymbnfl<7n v r/»7.n'VP,H 7.fl,Dât.rV W8Í1. Pl’ZVl&CZOnQ GO

Lwów, 20 kwietnia. 
(Siódme posiedzenie sejmowe.)

(T) Więcej od poprzednich było ożywione dzisiej­
sze posiedzenie sejmu naszego i trwało jak na posie­
dzenie początkowe bardzo długo, bo do godziny o z po­
łudnia. Po zagajeniu posiedzenia odczytano interpela­
cyą perta dr. H o s z a r d a do komisarza rządowego 
wystósowaną w sprawie szkólnćj, mianowicie: dla cze­
go dotychczas ustawa o nadzorach szkólnych w życie
nie weszła? .

Poseł Iwanyszów interpeluje znowu komisa­
rza rządowego w sprawie uregulowania tak zwanych 
jurastolae.

Na obiedwie interpelacye odpowie komisarz rządo­
wy na jednćm z następnych posiedzeń.

Na salę sejmową wohodzi minister Ziemiałkowski 
poraź pierwszy w tćj sosyi i zajmuje miejsce w pier­
wszej ławce obok hr. namiestnika. Były marszałek Leon 
ks. Sapieha zajął miejsce w drugićj ławce na prawo, 
obok posłów tak zwanćj partyi krakowskićj.

Poseł Tyszkowski składa do laski marszałko- 
wskićj nowy projekt ustawy propiuacyjnój oparty po- I 
dobnie jak projekt p. Florkiewicza na zasadzie spłace­
nia kapitału dochodem z podatku od wyszynku. Pro­
jekt ten znany zresztą z dawniejszych sesyi, przeka­
zano komisyi propinacyjnej.

Dłuższa powstała dyBkusya nad wnioskiem nastę­
pnym p. Tyszkowskiego, aby komisyą propinacyjną 
wzmocnić czterema członkami świeżymi, który w końcu 
upadł, jak i wniosek p. T., aby jego z komisyi tćj 
uwolnić a w jego miejsce nowego jakiego wybrać
członkami (jhełmecki złożył do laski marszał- 

kowskićj wniosek żądający zmiany ustawy szkólnćj 
w ten sposób, iżby katecheci byli na równi postawieni 
z starszymi nauczycielam’.

Wniosek ten odesłano do komisyi edukacyjnćj
Petycji wpłynęło znowu 

nemi petycja pana Pieniążk
‘ Pszczółki o subwencją, Towarzystwa lekarzy

szta i "dla tego źaprotestować'musimy, ponieważ nasze I niem wychodzą z różnych zapatry wań, przyłączone do 
prawo karne doznało w tćj nocie więcćj jak dziwacznćj projektu motywa nie są doniosłej natury i nie wia-
F . » .1_______ 5 J_____ _______rcnkinnłn Ink flOnlzPTn-interpretacyi. My stanowczo zrzekamy się zaszczytu 
służenia podczas międzynar )dowych pertraktacyi za 
wzór policyjnego państwa — cheć ze wstydem wyznać 
musimy, że w ostatnich czasach rozmaitemi postępkami 
przyczyniliśmy się do dania o sobie takowego pojęcia. 
Przeciw zdaniu, że każde państwo powinno się tak u- 
rządzić, aby międzynarodowe obowiązki spełniać mogło, 
nie da się nic powiedzieć. Zachodzi tylko pytanie, ja­
kie to są te obowiązki i kto rozstrzyga o nich na wy­
padek sporu. Niemcy znajdują bardzo łatwo odpo­
wiedź. Kto przeciw moim interesom działa, ten po­
pełnia występek przeciw prawu międzynarodowemu, 
bliższe zaś określenie tych interesów i przeciwnych im 
działań do mnie należy.... Ztąd wypada, że każde 
małe państwo ma obowiązek urządzenia się tak, aby 
mogło być najniższym sługą niemieckiego cesarstwa.“ 

° Artykuł zwraca się potem do każdego z Zarzutów 
uczynionych Belgii z osobna, a mówiąc o sprawie li­
stów biskupich, taką tego zarzutu podaje przyczynę.

„W Niemczech nie mają jeszcze ludzie pojęcia o 
sprawie swobodnego wypowiadania zdań, człowiek zas, 
który je najmniej posiada a oddawna najdotkliwiej czuł 
się przezeń obrażanym i w miarę wzmagania się dra- 
źliwośoi nerwów coraz częścićj i więcćj czuć się bę­
dzie, nazywa się ks. Bismarck. Potężny ten mąż ni­
kogo się nie lęka — prócz wolności, mianowicie zas 
najgłówniejszych tejże objawów t. j. wolności druku i 

! mówienia. Nie naszą rzeczą badać przyczyny tego 
! zjawiska, zaznaczamy tylko okoliczność znaną po- 
I wszechnic. Skoro do takiego usposobienia przyłączy 
5 się jeszcze poczucie siły, to i dziwić się nie ma cze­

mu, gdy rząd niemiecki wypowiada teorye i dopuszcza 
J się kroków," których dotąd żadne państwo nie wypo­

wiadało ani się dopuszczało.“

domo czy są tylko wyrażam gabinetu, lub też saukcyO' 
nowane są przez króla. (Oho! z lewicy). Że to jest 
możebnćm dowodzi ten fast, że przy przedłożeniu par­
lamentowi praw dotyczących reorganicyi sądownictwa, 
pruski minister sprawiedliwości oświadczył, że przyto­
czonych motywów nie tylko żaden rząd ani on sam nie 
pochwala. Rzekoma niejasność artykułów konstytucyi 
nie może być żadnym powodem do ich skreślenia, bo 
w takim razie trzebaby skreślić całą połowę konstytu­
cyi a mianowicie artykuł 2 nie wart byłby ani fajki 
tabaki. Przez zniesienie art. 16 konstytucyi ma być 
ograniczonym stósunek katolików do ich przełożonyoh 
z powodu nadużyć jakie już zaszły. Dopóki mur chiń­
ski nie będzie pociągniętym naokoło Niemiec, katolicy 
znajdą zawsze sposobność dowiedzieć się o rzeczywi- 
stćm zdaniu Papieża i biskupów. Od nikogo nie mo­
żna żądać, ażeby uznał dogmat katolickiego kościoła 
o konieczności hierarchii, ale żądać można wolności żyoia 
wedle tego dogmatu. Ustawy majowe zmierzają do zni­
szczenia hierarchii. Namiaru tego nie pochwalają na 
szczęście profesorowie strasburskiego uniwersytetu Geff- 
cken i Sohm. Prezes ministrów oświadczył, że artykuł 
15 konstytucyi musi upaść z powodu watykańskiego 
soboru.

Profesor Geffcken nie jest zwolennikiem centrum, 
ale był i jest przyjacielem prawa, chlubą czasu, w któ­
rym wszelkie poczucie prawa zatraconym zostało! (Oho 1 
z lewicy I) / j

Pan prezes gabinetu (Głosy: nie ma go tutaj!) — 
wiem i żałuję mocno, że go tu nie ma, gdyż rozpra­
wiłbym się z nim chętnie wobec całych Niemiec, spro- 

! wadzić go tutaj nie mogę, ale uwagi moje dojdą go 
’ przez dzienniki — oświadczył, że artykuł 15 konstytu- 
j cyi musi być skreślonym z powodu soboru watykań- 
’ skiego. Z najnowszych oświadczeń ks. Bismarcka w tćj

go wewnętrznej i zagranicznej polityki, me 
Koju ani Niemcom ani Europie. (Oho! zlew 
zumiem to dobrze, że panowie po leflic7 
śnićj protestują przeciw mojemu orzeozenWi 
właśnie najwięcej wtajemniczeni są w zagraI11j.{ 
litykę i ich to organ Post podał 8A1®’2 
tykuł. Wynaleziono postrach katolickiej 
pomocy Papieżowi a zarazom, aby ostrze 
wane głowy przed zbyt poufną rozmową-

Po goracćj obronie Belgii idzie szereg bardzo am . „ —j—-—j—------------ — —-
, uo SSU...J, euu^jo.j. . barasujących pytań, między innemi następujące: „Maż Izbie jak i Izbie panów, wnosić można, że artykułu
wu kilkanaście. Między in- państwo karać czynności, które przeciw sobie samemu tego wcale jeszcze me czytał (oho z lewicy) a w kaz-
isżka, redaktora Wieńca ' znosić jest zmuszonćm, dlatego, że ich państwo oścień- dym razie me zrozumiał (Oho! z lewicy). Czytaliście
mcva. Towarzystwa lekarzy | ne znieść nie może? Maż zakazywać encykliki, bi- 1 go istotnie wszyscy panowie?.

skupie listy itp., których publikacji przeszkadzać ze j Prezes ministrów zdaje się wnosić z nieomylności, 
swojej strony nie ma potrzeby, dla tego, że sąsiad jest s że papież nie może grzeszyć, że jest nieomylnym w sferze 
drażliwym? I dla czegóż to rząd niemiecki me użalał i prawa natury, międzynarodowego i t. d. Panowie! pa- 

‘ 'amerykańscy biskupi takie listy { pież nie jest wolnym od grzechu i tak samo jest grze-

Gorącóm jest mojóm życzeniem, aby , 
kanclerza rozeszły się po całych Nie»cz® 
były w każdćj chacie, aby się każdy »i 
nać, dokąd rząd pójść zamierzał. Rep9Z 
acz najgorsza rzeczywistość, niźli clait o 
pewnego znaczenia. Rząd znieść nie w02 
paty i okazy wanej kościołowi katolickiemu» 
w jakim kraju wystąpi jaki biskup lub « !
z takiemi objawami, zaraz rozpoczyna 
ambasadach, których sekretarze zasiadają 
not dyplomatycznych. Natomiast ij,
lub Anglii ukaże się sympatyczny °bJ9 t^8 
smaicka zaraz rozgłaszają fakt ten O 
Ks. Bismarok oświadczył, iż pragnie P > t„ 
może wchodzić w układy z biskupami, J 
słusznie, bo Papież reprezentuje ^0"cl^reślflni° 
stwa. Ks. kanclerz chce pokoju po 8 „yt 
artykułów konstytucyi i zaprowadzeniu V -j 
ków pod względem placetu, kong e> q( 
tym podobnych narośli, jak się wyraZ,-0’ki » 
smarck skrępuje wpierw kościół ka^°dzje »zaH 
wszy mu zupełnie oddech patrzeć b§ ^jeDi 
nie zeahce porobić pewnych ustępstw dz0 < 
cia kościoła od zupełnćj śmierci. (. 
centrum). Równa się to orzeczeniu 
sądu apelacyjnego w Izbie panów- »»^ 
jemy do wyboru śmierć głodową 
ztwo, ale musimy tak postępować, 
na tę stronę, od której zawisło P°r reses> 
to piękne zasady prawne w ustach P ^e| 
lacyjaegol Pokój jest niewątpliwi z 
mojćm zdaniem tylko w drodze u -oV?ycb, 
ską na podstawie rewizji ustaw rnJ ^0»^ 
ua podstawie konsekwentnie Pfz?P^cioła. 
czętego już rozdziałupaństwa od ko 
waniu na bok kościoła katolickiego z erjC«/' 
na uwolnieniu go jak w Anglii 1 u J^ek'

"" '“ii

fli»

lwowskich o wydział lekarski na uniwersytecie lwo­
wskim, stowarzyszenie „pracy kobiet,“ czy „kobiet
pracy“ o subweneyą i t. p. 5 , v • 1 ,

Na. wniosek komisyi prawnicz j uc ^Miałożby^ w obec’'ostatnich rze*kome prawo | sznym jak wszyscy ludzie, ale wedle nauki watykań-
dyskusyi następującą rezolucyą, TCviednaum i międzynarodowe być pozbawionćm wszelkiego znaczę- ? skie. o soboru, gdy mówi ex cathedra o rzeczach 1 6y j~ ■■ --o fa
petycją Piotra Cygi: „1 zyw ę ą yj 5 ^Zresztą walkę z kościołem lubią Niemcy przed- wiary i moralności, jest nieomylnym drogą łaski Bo- aych przepisów 1 J czeka j ni
na najbliższćj sesyi Rady państwa ustawy ł ' i ¡.a ;ftko woine Obowiązki państw neutralnych ! żćj, jest nieomylnym, ponieważ Bóg go używa jako j dzie do pokoju, ctęzka. na trzymytf6,
„Do ważności zapisu na sąd polubowny potrzeba, aze- j stawiać jako J ustalone. Oto jak da- ’ swój organ jak niegdyś używał Apostołów. I przed 18 jak i kościół ewangielicki. Poff’ ¿o*»"'
by 'Nas'apiV1 one 8W* wedlc Bluotecbliego (§ 735): Neu- ¡ lipca 1870 miał papież tę władzę. W oświadczeniu ca- my -vnne2
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tfOm chociaż wielu cieszyłoby pewno wyjście nasze 

% ‘bi«r°ej °i0Z7°yL ¥* cierpliwości i wytrwaniu tylko 
. nasza siła a siła niezwyciężona. ', nasza silą a siła niezwyciężona. Chociaż skre- 

n0 artykuły konstytucyi, pozostanie jeden ar- 
kub który brzmi : „Tyś jest opoka, a na tej opoce

•- lrn«P.ińł mól. n Ernm-ty rai« lz ir.a —________________Írtíliite koscioł moj, a bramy piokielno nie przemogą 
a (Brawo w centrum.)

i Minister sprawiedliwości dr. Leonhardt: Mówca 
przedni oświadczył, iż , w parlamencie niemieckim

^ijieDi wyrzec, że motywow do projektu reorganizacyi 
joffnictwa ni® pochwala żaden rząd ani ja. Czegoś 

'hpbnego nie wypowiedziałem w parlamencie. Prze- 
Cis twierdziłem, że rządy związkowe nie mogłyby 

‘ liniować się za temi motywami, bo są za obszerne i 
“ radzie związkowej nie mogły być dostatecznie przedy- 
urwane. Uwaga ta nie określa stanowiska pojedyńczych 

f ,jów a tern mniej wyraża się o pochwale lub na- 
”ie motywów. Z tego tóż jest jasnóm, że stanowi­
ło poszczególnego rządu do motywów jest zupełnie 

aniżeli ogółu sprzymierzonych rządów zajmują- 
1 ■ kilka tomów. Samo się przez się rozumie, że

«¡4
itou
etu,

*** * & i & ‘ Z-KJ
kierze odpowiedzialność za motywa przedłożonego

p Minister wyznań dr. Falk: Nie jestem w tóm szczę- 
^¿m położeniu co p. min. sprawiedliwości, abym mógł 

<l0Wiadać na ustępy poprzedniego mówcy odnoszące 
do mnie. Do mnie dochodzą bowiem tylko urywane 

}gi a nie całe zdania, ponieważ deputowany Windt- 
' Tftogt pozwala mi patrzeć tylko na swoje plecy. Co 
w tyczy zaczepek pana prezesa gabinetu, zgadzam 

z deputowanym Windthorstem, że byłoby nader 
„«łdaoóm, gdyby był mógł mowę swą wypowiedzieć 
nż w piątek. Przekonany bowiem jestem, że obecny 
,¿wczas ks. Bismarck byłby go tak odprawił jak od- 
t„ił kilku jego przyjaciół, którzy przytaczali niehi- 

an itoryczne fakta. Podjąłem! się uniewinienia nieobecności 
Fkitti h Bismarcka, w obec tój wysokiój Izby. W skutek 
¡sit lilnego zaziębienia pozostaje w pokoju i nie ma na- 

; Jiiei; »by mógł go już dzisiaj opuścić.
Deputowany, W ehrenpfenig: Deputowany

i»
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(findtherst omylił się: myśl ligi katolickiój pojawiła
Kfltt i Bi . _ «-..ml niß w ra i /im I.nlrinn I A a* — •iij naprzód nie w niemieckich leoz w papiezkich pi- 

’ które królowi włoskiemu radziły szukać poje-D " iniacu, »w*« ozus.au poje-
7' ¡unia się Z papieztwem, gdyż tylko przez to Włoohy 
s” jsdnośó, potęgę i wielkość odzyskać mogę. O pań

ł, A V. Yt/WW 4*x> *** ra»—. .A U —— — — a ’ ”iWie kościelnóm przytóm mowy nie było. ~ Nie wiem 
kury a rzymska gotową jest ponieść tę ofiarę dla

i" jidności Niemiec. Ze myśl ligi katolickiój urojenieu 
»t, w tóm deputowany Windthorst ma zupełną raeyą 

:0M sbwilowo jest to tylko marzenie Jezuitów, które natu 
0111 »lnie popiera stolica papiezka — a które z te 

? P1* ¡trony ma znaleźć swe urzeczywistnienie. Pewną 
1M01' ijmpatyę dla tego planu okazał deputowany Windt*

1,1 bit, przemawiając o zlaniu się powszechnóm serc ka- 
Ulickich. (Bardzo trafnie! w centrum) O podobnycŁ 
Biczach wyrażacie się bardzo delikatnie, ale macic

" bardzo brutalnych towarzyszów w waszój partyi, któ-
1 1 ■»« to zupełnie inaczój wyrażają się. I tak np. mów
J¡¡ F‘a pewnaŁ bawarska zupełnie otwarcie o przede-

- wojny religijnój i robi propozycyą katolickim 
z*3" glonkom Izby pruskiój, aby wszyscy opuścili Izbę 

l!| iiputowanych. Inna gazeta bawarska mówi: „W pru- 
,■ '' ikirn festynie cesarskim nie weźmie udziału żaden ka- 
" '] ilicki i patryotyezny Bawarczyk. My płacimy nasze 

»datki, pozwalamy się zabijać, stosujemy się z po- 
nocą bożą, do rzeczy nieuniknionych, dopóki pruskie 
pioruny bić nie przestanę. Okrzyki na uroczystościach

Ie' ’ ¡edańskicb i cesarskich 
’ idradza już, mówiąc z pne «

dli

pozostawiamy innym.“ Tc 
. . Reichenspergerem, dośó ni-

zk§ temperaturę różnostopniowój miłości ojczyzny. _
Jeżeli sami uie jesteście przejęci podobnemi uczuciami 

lik« P°Pein‘acie przez to wielki błąd taktyczny: dla czegc 
, ’ publicznie me okazujecie oburzenia w obec podobnych 

głosów? .Mielibyście zasługę pokojową, gdybyście pu- 
jnoźe klicznie *. w obec BTaucyi i partyi ultramontańskiej 
iii i J Austry* z podobnemi odezwali się zapatrywaniami 

,j wputowany p. Windthorst uskarżał się, że pan pre- 
3 • m ministerstwa nazwał i uznał Papieża na nieprzy- 
kżejii«®la państwa pruskiego, przyjmując, że tępienie ka- 
6dogmatem jest kościoła katolickiego. Co dc 

Ml,| «wszego puuktu pozwolicie każdemu proste „fakta1 
¡¡efPfloczyć. Nie będziecie przecie chcieli mniemać, żc 
jeJt ®em przyjaźni było, kiedy papieztwo protest zaniosłc 

tarzei Pu®ciwko wyniesieniu Prus do Królestwa, — kiedy 
świadczyło, że to wyniesienie sprzeciwia się interesom 

wiey.) i . katolickiego i tegoż prawom. (Tu mówca sta- 
»¡“ «ię uzasadnić swoje mniemania, dowodząc dalój, że 

u, ta r ?rga“ papiezki C i v i 11 a catolica pisze, walka 
nic!B| f“cielaa w Prusach trwać będzie, póki Prusy istnieć 
auj|tj p1 Z Prusami upadnie walka przeciw Rzymowi 

liji Ł P- (Słuchajcie I z lewicy.) Te zaś stukrotne wy 
Imania się kuryi rzymskiej prezes ministerstw 

w jednę zlał formułę. Deputowany Windthori 
«owczo temu zaprzeczył, aby uchwały soboru waty 

miały dać powód do takiego wystąpieni 
u nt ii» T<”zez 80^ór bowiem nic nie zostało zmienić 
>g 11 i ePutowany Windthorst odwołał się przytói 
je', ( *’‘u Pów<- Mam wszelki szacunek dla waszych bi 
° tub ’ nze możecie 8’S Przecie powoływać n 
iefii Sik ktÓro ,w roku 1869 dyecezyom swym oświad 

. rtl ih 26 ,8obór ni0 będzie nigdy wprowadzał nc 
¿ŁDa“k 1 wiosnS r- 1870 odradzały stanowcz 
pi»r,, i Ustanawiać nowy dogmat, a w rok późuii

AHku 7’ ,*by nauka ta była czćmś nowem. Sai
P orleański Dupanloup przestrzegał Papieża prze 

umomylności oświadczając, iż trudno jei 
iu •* lim" 8zi°m w to, że człowiek może być nieomyl 

i tohta • n ^inOłhorst nie będzie mógł zaprzeczy 
ob11 Mlug29 Przed "oborem watykańskim każdy biskup b;

r.»„. bożego biskupem, że sobór trydenc 
ifHi” ¡ai?, Ż?wioły konstytucyi kościelnój: episcop

•ri-e,t presbyteri. Dzisiaj zaś rozdz 
o,.iŁ nicyi brzmi: „Kto powiada, że Papież dzier 

władzę nadzoru i przewodniczenia, a nie etz»tr
iZilil!'H XZewładzę jurysdykcyjną nad całym kości, 
iB>”li’,«Dra u ° W rzeczach wi«ry i obyczajów, le, 

j^leai WaCb tyczW°b się karności i rządów nad k, 
te lDa CaiéJ rozpowszechnionym kuli ziemski« 

io*^ 'feta tylko w>ękgzą jój część a ie całą na
¡yKOp ¡Miii dz^’ lub z0 ta ieS° władza nie jest be:
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bmacyą stworzoną została konstytucya belgijska, — 
a amutną tę obcą własność importowali do Niemiec 
me liberalni, ale frakeya katolicka, która się utworzyła 
w r. 1818. Frakeya katolicka w Frankfurcie rozpo­
wszechniła. myśl autonomii kościoła po Niemczech, 
Austryi i innych krajach. Fałszem jest, aby podobny 
artykuł znajdował się w innych liberalnych konstytu­
cjach, a jeszcze mniej w pruskiem prawie powszechnóm. 
Panu Windthorstowi nie podoba się artykuł 12 kon­
stytucyi, bo. mu takowy nie daje żadnych rękojmi 
i spuszcza się w przyszłości na boską konstytucją ko­
ścioła. My uznajemy o tyle tylko waszą konstytucją, 
o ile takowa zgadza się z prawami państwa. Kończę 
usilną prośbą do rządu i pozwalam sobie oświadczyć 
panom ministrom:. „My spełniliśmy naszą powinność j 
i wypełniamy ją ciągle — wypełniajcie więc i wy wa­
szą.“ (Oklaski z lewicy.)

Deputowany S y b e 1: Z radością powitałem przed­
łożony. projekt i. zaznaczam tu publicznie moją radość.
I o doświadczeniach z lat ubiegłych twierdzę, że arty­
kuły 15, 16 i 18 konstytucyi ani dobru społecznemu, 
ani obywatelskiój wolności żadcego nie przynoszą po­
żytku a wyradzają niebezpieczeństwo, iż kurya wystąpi 
u nas z. temi Hamerni pretensyami co w innych krajach. 
Usunięcie zresztą nadzoru państwa i dla samego ko- 

i ścioła nie było z korzyścią, a mianowicie co do ko­
ścielnego majątku. Pan minister wyznań przedłożył 
nam już kilka próbek w tój mierze z prowincyi P ó - 
znanskiój. Przy obradach nad projektem do pra­
wa o adnainistracyi majątku kościoła katolickiego spo­
tkamy się zapewne z liozniejszemi przykładami tego 
rodzaju i z innych prowincyi. Spodziewam się, że 
w przyszłej kadencyi przedłożone nam będą projekta 
o stosunkach kościelnych i to według danego w po­
czątkach tego wieku pierwowzoru we Fraucyi. Gra­
nice pomiędzy dziedziną państwa a kościoła powinno 
tylko ustanawiać, państwo, a spokój nastąpi wtedy, 
skoro organa kościoła uznają konieczność przyjęcia 
tych granic.

Na. tóm ukończyły się jeneralne obrady nad pro­
jektem i po kilku osobistych wzmiankach przystąpiła 
Izba do. głosowania i przyjęła cały projekt znaczną 
większością głosów, jak to już zapisaliśmy.

W dniu wczorajszym obradowała Izba nad pro­
jektem dotacyjnym, a przyjąwezy paragrafy wstępne 
aż do 9 włącznie, odroczyła się do czwartku.

Obrady nad ordynacyą prowincyonalną dla pro­
wincyi. Berlina w komisyi Izby deputowanych rozpo- 
czną się już w piątek, tak iż cały projekt przyjdzie 
jeszcze prawdopodobnie pod obrady Izby. Ordynacya 
drożna, także już przedyskutowaną została w pierwszóm 
czytaniu, a drugie odbędzie się już za tydzień, tak że 
sprawozdanie może być przedlożonóm Izbie w dniu 
1 maja.

Profesor dr. Bonitz, dyrektor gimnazjum „zum 
grauen Kloster,“ zamianowany świeżo radzcą referują­
cym w ministerstwie wyznań, bierze już udział w obra­
dach gabinetu, ale w nowy swój urząd wprowadzonym 
zostanie dopióro 1 października, bo poprzednik jego 
tajny radzoa Wiese z dniem tym dopióro składa swe 
urzędowanie.

AUSTRYA I WĘGRY.
20 kwietnia. Podróż cesarza au- 

styackiego po Dalmacyi odbywa się ściśle i pomy­
ślnie według z góry nakreślonego programu. Mo­
narcha doznaje wszędzie jak najlepszego przyjęcia, 
a ludność .miejscowa wedle możności stara się uprzy­
jemnić cesarzowi pobyt w tym kraju uposażonym po 
macoszemu pr. ez naturę. Przedewszystkióm wspaniałe 
było przyjęcie w Synic którego szczytem były turnieje 
historyczne o nagrodę, ustanowione na pamiątkę zwy- 
cięzstwa krajowych sił zbrojnych 1715 nad wojskiem 
oblężniczóm Turków. W śród niezliczonego tłoku od­
prawiono przed cesarzem te gonitwy: 24 jeźdców przy­
strojonych w narodowe ubiory, na koniach przybranych 
w. srebro, odprawiło z niezwykłą zręcznością gonitwy 
pierścieniowe. Po obwołaniu zwycięzcy przewodniczą­
cy. turniejów miał, mowę patryotyczną, w której powie- j 
dział, że jak ongi tak i teraz ludność dalmacka po- : 
zostanie wierną^wojemu monarsze. Do Dubrownika (Ba- ; 
guzy) przybyła już deputacya turecka, która składała ; 
się z gubernatora Bosnii, derwisza, paszy i siedmiu 
oficerów sztabowych celem powitania cesarza. W en­
klawie tureckiój, Klęku podejmowany był cesarz przez I 
dwa pułki tureckie.

Dnia 2 maja powita w Cattaro cesarza książę 1 
Mikołaj Czarnogórski. W towarzystwie jego znajdą ‘ 
się: teść księcia wojewoda Piotr Wukowicz, naczelnik 
departamertu wojennego, naczelnik departamentu nauko­
wego, wielu dostojników i cała gwardya przyboczna.

Z sejmów krajowych nie mamy dziś żadnych wa­
żniejszych wiadomości.

Zasługuje tu jedynie na uwagę, że podczas obrad 
nad regulaminem w sejmie styryjskim,^namiestnik Styryi 
baron Kiibeck zaprzeczył posłom prawa interpelacyi a 
względniepodał w wątpliwość obowiązek rządu dawania 
odpowiedzi na interpelacye. Że zaśjdotychczasjw wszy­
stkich sejmach praktykowano interpelacye i komisarze 
rządowi zawsze dawali na nie odpowiedzi, że dotychczas 
nikt niepodniósł powątpiewania ani w prawo jednej, ani 
tóż obowiązku drugiój strony, przeto oświadczanie takie 
ze strony ministerstwa musiało obudzić nie tylko zdzi­
wienie, lecz i obawę, czy rząd nie nosi się z zamachem 
na sejmy i czy niechce odjąć im to prawo uświęcone 
nie tylko dotychczasową praktyką, ale i regulaminami. 
Obawy te są tóm silniejsze, ile że po wyjeździe br. 
Kiibecka do Wiednia pojawił się w urzędowej Grazer 
Z tg. artykuł, który powołując się ua ustawy usiłuje 
usprawiedliwić zapatrywanie ministerstwa Styryi. Za 
posłowie sejmowi nie mają prawa wnoszenia interpe­
lacji, a rząd nie ma obowiązku dawania odpowiedzi 
motywuje organ urzędowy tóm, ¡iż patenta lutowe na 
zasadzie których sejmy istnieją, o prawie tóm nic nie­
wiedzą, że tylko ustawa o reprezentancyi państwa zna 
prawo interpelowania, że wreszcze rząd odpowiedzial­
nym jest Radzie państwa a nie sejmom. Kończy zaś 
tóm, że „podczas gdy Radzie państwa przysługuje nie­
zaprzeczone prawo rozstrząsania czynności administra­
cyjnych — sejmom prawo to żadną miarą nie może i 
być przyznanóm.“

Organa, przedewszystkióm niezawisłe podnosząc j 
wywody organu urzędowego słusznie zauważają, że 
tenże pomięszał tu dwie rzeczy pokrewne wprawdzie, : 
które jednak nie 6ą jednóm i tóm samóm: prawo inter­
pelowania i odpowiedzialności ¡ministrów. W tóm, iż I 
pierwsze to prawo sejmy wykonywają niema jeszcze ża- : 
dnój sprzeczności z tóm, iż ministrowie są odpowie­
dzialni Radzie państwa, a nie sejmom.

Interpelacja, to niepociąganie do odpowiedzialności, 
lecz żądanie wyjaśnienia a ciało ustawodawcze mające 
według statutu krajowego, czuwać nad dobrem kraju 
musi mieć prawo żądania wyjaśnień takich, inaczój nie 
może spełnić swojego obowiązku. Z tego samego sta-

tutu krajowego wynika, że sejmowi przysługuie prawo 
rozstrząsania czynności rządowych. ,

Węgierski gabinet koalieyjny napotyka niespodzie- i 
wanie w izbie magnatów na dośó silną opozyeyą. — I 
Wczoraj rozpoczęły się w tój izbie obrady nad poda- | 
tkami a dyskusja nad podatkiem od transportów prze- i 
dzierzgła się w rodzaj rozpraw jeneralnych będących i 
dalszym ciągiem niejako rozpraw ned wnioskiem Czi- i 
rakijego o programie finansowym. Posypały się na ; 
głowy ministrów cierpkie słowa, przyczóm zarzucano 
im przedewszystkióm brak wytkniętego należycie pro­
gramu rządowego. Minister skarbu Szell zażegnał 
wprawdzie burzę przyrzeczeniem, że wkrótce wystąpi 
z szczegółowym programem, poczem przyjęto wniosek i 
w jeneralnóm głosowaniu; bądź co bądź jednakże po- Î 
zostaje godnym uwagi symptomatem, że ko nserwatyści ; 
węgierscy poczynają się ruszać. Izba magnatów jest sama 
przez się wprawdzie dość niewinną instytucją, opozy- ’ 
cya atoli może z ścian jój przenieść się łatwo do Izby 
deputowanych a wteneras trudniój będzie wywinąć się 
gabinetowi, a to tóm trudniój, że w niedługim swoim 
żywocie umiał narazić sobie wielu.

Pisaliśmy przed kilkoma dniami o zapowiedzianóm 
częściowóm zamknięciu ogromnych fabryk Siegla pod 
Wiedniem, przyczem 2000 robotników miało być roz­
puszczonych i pozbawionych wraz z rodzinami cbleba. 
Tymczasem fabryki te otrzymały zamówienia z Rosyi 
na 7 przeszło milionów i ta to okoliczność spowodo­
wała właściciela do zatrzymania i nadal wszystkich 
dotychczas zatrudnionych robotników.

F R O e ¥ Ä.

w Paryż, 20 kwietnia. Lud wiejski na pro- i 
wincyi przekonanym jest znowu, że Niemcy utrzymują 
we Francyi całe seciny szpiegów. To tóż Patrie 
donosi, że w Pas de Palais, Nord, Somme i Aisne a- 
resztowano kilku szpiegów. Rzemiosło ich przecież 
jest obecnie nieco utrudnionóm — dodaje pomieniony 
dziennik — odkąd wieśniacy nie przyjmują wcale do 
roboty cudzoziemców. Wieści podobne rozpowszech­
niane są nieraz przez pewne francuzkie dzienniki, aby 
żywić nienawiść przeciw Niemcom i nie pozwolić u- 
spió ducha zemsty, dodają z swojój strony dzienniki 
niemieckie.

Ze wszech stron donoszą o agitacyi bonapartystów 
w. sprawie wyborów do senatu. Agitacya tego stron­
nictwa nie zna żadnych granic a nawet dochodzi nie­
raz do bezczelności. Tak w pewnym zachodnim de­
partamencie, w którym rozrzucono fotografie cesarskie­
go księcia, wieśniacy patrząc na twarz młodego cesa- 
rzewicza oświadczyli, że młody książę wygląda jeszcze 
bardzo młodo i wcale nie Ma zarostu. W trzy dni 
później nadesłano do tego departamentu nowe fotogra­
fie przedstawiające syna Napoleona III. z zarostem. 
Co dzienniki nieprzyjazne temu stronniotwu a miano­
wicie Echo universel piszą o wewnętrznój nie­
zgodzie panującój w łonie jego, jest przesadą, prawdą 
jest tylko, że wpływ eksministra Rouhera niknąć po­
czyna a książę Napoleon jest na drodze porozumienia 
się z cesarzową Eugenią. W ogóle cała frakeya cesar­
ska życzy sobie w miejsce p. Rouhera młodszego prze - 
wódzcy.

W dniu onegdajszym święciły katolickie stowarzy­
szenia czeladzi uroczystość swego patrona św. Józefa. 
Uroczystość odbyła się w Paryżu w kościele Notre 
Dame o 5 godzinie pod przewoduictwem kardynała- 
arcybiskupa Guiberta w obec licznego duchowieństwa.
Z jakie 5,000 czeladzi katolickiój z chorągwiami ze­
brało się w kościele. Nie brakło również i kilku zna­
komitości jak ks. Earochefoucauld Bisaccia, ks. Ghaul- 
nes i Luynes.

Sąd apelacyjny paryzki wydał wczoraj wyrok w 
sprawie banku Credit mobilier. Wyrok sądu 
apelacyjnego potwierdził orzeczenie trybunału handlo­
wego, na mocy którego uznanóm zostało za ważne 
walne zebranie akcyonaryuszów, natomiast wydawanie 
prioritetów osądzono za nieprawne i przekraczające 
atrybucye Towarzystwa. Giełda paryzka przyjęła wy­
rok ten dośó obojętnie, bo naprzód go przewidywała.

E c h o U n i v er s 3 1 donosi, że minister mary­
narki wzbrania się położyć swój podpis pod nomina- 
cyą byłego adjutanta cesarskiego księcia, kapitana Du- 
perró, na jeneralnego szefa admirała La Roncière le 
Noury, komenderującego flotą ewolucyjną.

ANGLIA.
# Londyn, 20 kwietnia. Indep. Belge 

dowiaduje się, że lord Campbell przedstawi Izbie wyż- 
szój wniosek odnoszący się do traktatów zawartych w 
latach 1815 i 1856 między Anglią, Austryą i Fran- 
cyą. Korespondent pomienionego dziennika dodaje, że 
wniosek teu zrobi w Wiedniu wielkie wrażenie.

Wedle telegramu londyńskiego do Köln. Z t g. 
uchodzi w kołach londyńskish za rzecz pewną, że 
Mac-Mahon wydał jako sędzia polubowny w sporze 
granicznym między Anglią i Portugalię wyrok na ko­
rzyść pretensji portugalskich. Jest to w ciągu kilku 
lat trzeci z rzędu wyrok (polubowny na niekorzyść 
Anglii, Sąd polubowny genewski rozstrzygnął podo­
bnie w sprawie Alabamy, a cesarz Wilhelm w sprawie 
wyspy San Juan.

OŚWIATA LUDOWA.
Na Oświatę ludową otrzymaliśmy jedną markę od sieroty.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE.
Poznan, 22 kwietnia.

, , ~ * Trzymarkówki. Na dokończenie budowy teatru 
polskiego otrzymaliśmy po trzy marki od pp. Gustawa Mli- 
ekiego, Bolesława Mliekiego i Zygmunta Matrzyń- 
skiego; jednę markę od p. Jarzębowskiego; — razem 10 
marek.

— * Na inwalidów z r. 1831 w Londynie przebywają­
cych otrzymaliśmy od pani E. W. z Wab cza marek czterysta 
pięćdziesiąt cztery: od p. W. hr. Szółdrskiego z Brodowa 
marek dziesięć.

— * Dla rodziny nauczyciela Tumidajskiego, wziętego
do wojska, otrzymaliśmy od p. W. hr. Szółdrskiego z Bro­
dowa marek szześć; od ezłonków Towarzystwa'przemy­
słowego w Gnieźnie marek siedm; — razem złożono dotąd 
marek ISO fen. 95. ł

— * Z powodu wczorajszego święta protestanckiego 
nie zawioraKo na giełdach w państwie prusaióm żadnych intere-

A 1 czego żadnego sprawozdania giełdowego dziś nie po-

* Woda w Warcie choć zwolna ale statecznie opada. 
Na wodomierzu przy Chwaliszswskim moście dochodziła dziś 
rano do ? stop 9 cali.

, — * U ks. Sobeckiego, który po odsiedzeniu kary 10A
miesięcy w więzieniu międzyrzeekióm, na jaką za przekroczenie I 
ustaw majowych skazany został, bawi obecnie w Poznaniu, Od- I 
byli w tych dniach urzędnicy polioyjni liasehlaw i Post w asy- ł

stsnoyi konstablera rewizyą, w skutek rekwizysyi król, proku­
ratora z Międzyrzecza. Na ks. Sobeckiego bowiem padło po­
dejrzenie, żc on to może jest owym duohownym, co rzuoił w 
Kwilczu ekskomunikę na ks. Kioka, gdyż w dniu, rzucenie eks­
komuniki poprzedzającym przez wieś tę przejeżdżał. Ukończy­
wszy rewizyą spisali urzędnicy policyjni protokuł.

— * Za niezłożenie rachunków kościelnych skazał p. 
Magssnbaeh ks. proboszeza Kuszczyńkiego z Dobrzyoy na 
90 marek grzywien i to z zagrożeniem, że jeżeli i późniśj ra­
chunków nie złoży, skazany zostanie na 300 marek. Tymczasem 
złożył już ks. Ruszozyfiski rachunki kościelne za rok 1873 i 74 
patronowi swego kośaioła p. Bindelow, co wtdle prawa tak ka­
nonicznego jak krajowego zupełnie j«3t wystarczająeśm.

•— * Wedle wyroku najwyższego trybunału z dnia 4 
marca rb. uważać należy i odprawienie ezytanej mszy św. za u- 
rzędową czynność duchowną w duohu ustaw majowych, jeżeli 
sposób zewnętrzny i forma tój fankcyi w obse publiczności ma 
charakter duchownćj urzędowśj czynności.

— * Konkurs artystyczny. Komitet Towarzystwa za­
chęty sztuk pięknych w Warszawie uchwalił na rok bieżąoy 3 
konkursa: iaalarski, rzeźbiarski i architektoniczny, i niniejszóm 
takowe ogiasza. Warunki pomienionyeh konkursów są nastę­
pujące: Temata. Do konkursu malarskiego: Obraz olejny przed­
stawiający _ „Gościnność.“ Wysokość figury pierwszoplanowej 
powinna mieć najmniój cfdi 18. Do konkursu rzeźbiarskiego: 
„Długosz.“ Statuetka albo gruda, podług uznania konkurują­
cego, w odlewie gipsowym. Wysokość figury wynosić ma naj­
mniej eali 24. Do konkursu architektonicznego: Projekt bramy 
Y/jazdowój z dwoma boeznemi wejściami do parku miejskiego, 
oraz z mieszkaniem dla ogrodnika i dwóch odźwiernych. Mieszka­
nie ogrodnika składać się ma z 8 pokoi, przedpokoju i kuehni z 
przynależuościami, mieszkania zaś odźwiernych każde z dwóoh 
pokoi, z oddzielnśm wejściem w razie możności. Wszystkie 
mieszkania mają mieć wspólne podwórze ogrodzone, z budynkami 
go8podarskiemi i szopą na narzędzia ogrodnicze. Materyał do 
budowli ma być ogniotrwały. Skala do planów 14 stóp w calu 
ang„ do elewacyi zaś i przecięć 7 stóp w ealu. Styl może być 
dowolny, projekt saa powinien być wykończony. — Termin. 
Wszystkie dzieła konkursowe winne być złożone przez współ- 
ubiegających się w dniu 1 grudnia br. na ręce kustosza wysta­
wy Towarzystwa, z załączeniem koperty zapieezętowanćj, zawie­
rającej nazwisko i adres autora i zewnątrz opatrzonej dewizą lub 
znakiem umieszczonym na dziele autora. Na złożone dzieła ku­
stosz wydaje pokwitowania. — Premia. Niezwłocznie po złoże­
niu dzieł konkursowyeh komitet wespół z zaproszonymi zna­
wcami sztuki przez głosowanie sekretne oceni i uznanym za 
najlepsze z kwalifikujących się dzieł przyzna premie, które au­
torom wypłacone zostaną po złożeniu przez nich do zbiorów to­
warzystwa fotografii dzieł nagrodzonych. Nazwizka otrzymują­
cych premie dojogłoszenia w pismach publicznych podane będą. 
Każdy z powyższyoh konkursów otrzyma po dwie premie: ma­
larski i rzeźbiarski: 1) po rs. 200 i 2) po rs. 66 kop. «6, archi­
tektoniczny zaś: 1) rs. 180 i 2) rs. »6 kop. 66. Wszystkie dzieła 
konkursowe po dwutygoduiowein zatrzymaniu onych na wysta­
wie Towarzystwa na żądanie autorom zwrócone zostaną.

— * W Białogonie pożar w rządowyoh warsztatach me­
chanicznych, wyrządził szkody podobno na 20,000 rubli. Spaliła 
się do szezętu stolarnia i modelarnia z lioznemi, po ezężei ko- 
sztowneini modelami.

. ~ * Wyrok sądu wojennego warszawskiego. Dono­
siliśmy w swoim czasie o wypadku w gubsrnii płockiój, to jest 
o zabiciu przed kilku missiąoami komisarza włośoiauskiego Ka- 
zanenko, który wyrządziwszy obelgę ofioerowi Karłowowi i 
nie dawszy mu honorowój satysfakoyi, zastrzelonym został przez 
tegoż.

Otóż w eiągu dwóoh dni ubleglyoh toozyła się w warsza­
wskim wojennym sądzie okręgowym sprawa, która lioznyoh 
zgromadziła slachaozów płci obojój.

Prseoiw oskarżonemu występował z urzędu prokurator 
przy tymże sądzie, radzoa stzuu Rklioki; — obronę zaś jego 
prowadził wezwany umyślnie w tym celu z Petersburga, znany 
tamże adwokat p. Gerar. Obok tego przymawiał się osobiście 
i sam oskarżony oficer Karłów, motywująo postąpienie swoje, 
który w końcu na samą tylko wzmiankę o wyrządzonój 
mu obeldze tak został wzruszony, iż musiat przerwać przemó­
wienie swojo.

Według ogłoszonego onegdaj po skończeniu sprawy wyroku 
sądu wojennego poruoznik Karłów, jak donosi Kuryer Co­
dzienny, skazany został na wysłanie do Irkucka na lat dwa, 
bez pozbawienia praw i z dozwoleniem mu odwołania się oil 
pomienionego wyroku do łaski oarskiej.

. , —* Kalendarz. Jutro w piątek dnia 23 kwietnia Woj­
ciecha »w. Patrona Pol.; w kalendarzu słowiańskim Woj­
ciecha bisk. i męcz.

Wsehód słońca o godzinie 4 minut 48, zaohód o godzinie
7 minut 10. "
iLj Dnia 23 kwietnia 997 zabicie św. Wojciecha Porajczyka 
— 1236 pierwszy wybór i.a króla Władysława Łokietka. — 
i432 sejm w Sieradzu zapewnia następstwo tronu Władysławo­
wi 111. — 1600 zupełne zniesienie Wołochów pod Targowo-
stein. — 1627 bitwa ze Szwedami pod llamersztyuem. _ 1794
iasurekeya w Wilnie pod wodzą Jasińskiego. — 1809 Austrraoy 
wchodzą do Warszawy, J J

, , ---------7 „ Ł.vołJijvu bjguuuiu UU-
Dyl się popis u nas w Krzywiniu. Liezba uozęszozająoyoh, a 
przynajmniej uozęszczać mających do szkoły dzieci, dochodzi 
-oO—3e0; potrzebaby więc było trzech nauczycieli. Tymczasem 
są tylko dwie posady, druga zaś tak licha, że na opróżnioną od 
Nowego Koku, nikt się zgłosić nie ma ochoty. Cały trud za­
tem spoczywa na głowią jednego nauczyciela, który mimo wą­
tłego zdrowia, od rana do wieczora zajęty nauką — bez odpo­
czynku prawie. W śród takich okoliczuości nie spodziewaliśmy 
się wielkich rezultatów i z przyjemnością to zaznaszamy, żeśmy 
się pomylili. — VV niemieckich a płynnie wygłaszanyoh odpo­
wiedziach dzieci, znać było zrozumienie rzeczy, o ozóm tóm 
dobitniej przekonać się mogliśmy, gdy p. burmistrz poprosił 
egzaminującego, aby i w polskim języku dzieci toż samo od­
powiadały. Nic więcój od Niemców nie żądamy, jak sprawie­
dliwości dla nas, a że p. Paleschke jako Niemiec, kierując się 
sprawiedliwością, języka naszego nie ignorował, zjednał sobie 
uznanie obecnych rodziców polskiej narodowości.

• .7 Sikoda tylko że zbyt mała zebrała się liczba rodziców, 
między którymi zaledwie jednego widzieliśmy członka dozoru 
sząóluego. Rodzice popisowi obecni z uboższój pochodzili klasy 
dając przez to dowód, że im najważniejsza kwestya nasza —wy­
chowani# młodzieży — leży mocno na sercu.

O ile nas doszły wiadamości, na żadnym z okolietnyoh 
popisów nie było również widać kapłanów nassyoh. Czy postę­
powanie takie wyjdzie nam na korzyść? Wątpliwą to bardzo 
raeczą, a nawet a niejaką pewnością inaozój twierdzić wypada. 
Wszędzie słychać krzyki, że szkolę zamieniono na arena polity- 
oanyoh agitaoyi, tóm więo gorliwiój badać należy, jak daleko w tói 
mierze postąpiono, aby w razie wynikłych ze szkodą naszą re­
zultatów, ze świadomośoią rzeczy powstrzymać germanizatorskie 
zapędy tych panów, bo liberalizm swój niesprawiedliwością 
względem nas znaozą. A popis publiczny najlepszą daje nam 
sposobność rozpoznania, w jakim kierunku w domu — owym 
przytułku narodowości naszój — pracować należy.

Ostatnie wiadomości.
Następujący członkowie tutejszdj kapituły tne- 

tropolitalndj: ks. prałat-dziekan Grand ko, kskg. ka­
nonicy Klupp, lic. Dorszewski, lic. Kurowski 
Maryański i Sibilski stawali dziś w sprawie de­
legata apostolskiego przed sędzię śledczym tutejsze«» 
sadu powiatowego i to na rekwizycyę królewskiój pro- 
kuratoryi gnieźnieńskiej. Złożenia zeznań odmówili 
wszyscy, oświadczono im przeto, że zapozwani zostanę 
na nowy termin; jeżeli zaś i w tym terminie zeznań 
me złoż$, natychmiast uwigzieni zostaną.

Ks. prałat-proboszcz Brzezińskimi ks. kanonik 
i ©lczyński ze względu (na ich zdrowie i wiek po­
deszły na termin dzisiejszy1 nie zostali zawezwani.

'awws^ąMaato,,Jł, _______

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
wi7 ,?aAtn$a P°?tępowego wyszedł z druku No. 1 
’•era. B. C.: Nauka hodowania pszozół (z rycinami! -

(.“»«teorologii. - Prof. Tyniecki: O gwoźd 
«••t-n dla klimatu naszego stóscgatunków jabłek. Robyty w pasiece i ogrodzie w kwiet Ogłomni?Z0W owocimych na - Ruch stowaSys

p7,Ru.cllu Literackiego wyszedł z druku No. 16 i
ioiaeVslMvV*“' ~p Blały powieść Michała Balu.

1 —,.Poezye Stacha z Zamieohowa (1785-
opływem snl.nu - Li.ty Juliusza Słowackiego, ( 

oiąg). Podróż py Hiszpanii, przez dr. Jana Stellę-Sai

ozus.au
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go, (ciąg dalizy). — Syn Znajdy, powieść ukraińska, przez Pio­
tra Jaxę Bykowskiego, (ciąg dalszy). — Wykształcenie kobiety 
i jéj rola w spłoeezeństwie, przez Ludwika Bondivenne’a, (ciąg 
dalszy). — Archiwum Wróblewieckie. T. II. Pamiętnik damy 
polskiej z XVIII wieku, (Urszuli z Ustrzyckich Tarnowskiéj). 
Wydal W. T. (oiąg dalszy), (— Literatura polska we Fraucyi, 
przez prof. Wacława Gasztowta, I. Sainte Beuve o Mickiewiczu. 
— Listy z Niemiec, przez J. I. Kraszewskiego. — Z ziemi na 
księżyc, podróż odbyta w 97 godzinaoh, przez Juliusze Verne, 
(ciąg dalszy). — Bibliograiia polska i zagraniczna. — Kronika 
artystyczna. — Wiadomości z kraju i zagranicy. — Nowo 
książki.

PRZYBYLI DO POZNANIA
dnia 22 kwietnia.

STERNA HOTEL EUROPEJSKI. Budziszewski z Ostrowie- 
czek, Franke z Lipska, Rumler z Wrocławia, Kriihl z Frank­
furtu, Nagel z Löwenbergu, Rothenberg z Berlin*.

LUZINSKIEGO GRAND HOTEL DE FRANCE. Hr. Pienią­
żek z Królestwa Polskiego, Taczanowski z Biskupic, Ma- 
tulke z Hamburga, Paszkowski z Żabikowa, Milewski, Góloz, 
Dąbski i Mittęlstaedt z Proszkowa.

Okowita w miejscu (bez beczki) —m.
Poznań, 22 kwietnia. (Sprawozdanie giełdowe.)

— Wieńca wyszedł z druku No. 7 i zawiera: 0 ziemiach 
polskich (Galicya). — Piosnka o rodzinnój ziemi przez Józef* z 
Bochni. — Podróż za morze (ciąg dalszy). — Ks. Augustyn 
Kordecki (z ryoiną). — 0 asekuracyi od ognia. — Podróż N. 
Pana do Wenecyi. — Rozmaitości. — Książki do czytania pole­
ca się. — Szarada. — Uwiadomienia od redakcyi.

Stan powietrza: zimno.
Żyto: spok. — Cena wypowiedz. Wypowiedz. — ctr. 

kwiecień 148.—, kwiecień maj 148.—, maj-czerwiec 148.—, czer­
wiec-lipiec 147.50, lipiec-sierpień 147.—, sierpień - wrzesień 
—.— m.

Okowita: stałej. — Cena wypow. — Wypowiedz. — 
litrów, kwiecień 55.60 nł., kwiecień-maj 55.90 żąd., mai 56.—, 
czerwiec 56.70, lipiec 57.30, sierpień 58.— p., wrzesień 57.50 ż., 
paźdz. 55.30.

Okowita w miejscu (bez beczki) 54.60 marek żąd.
(W) Poznań, 22 kwietnia. Ceny mąki. Pszenna nr. 0 i 1

15-16.50 M., rżana nr. 0 i 1. 11-11.50 M. pr 50 kilo.

C«

HANDEL, PRZEMYSŁ I GOSPODARSTWO. Kursa telegraficzne.
(Notowane z dnia 22 kwietnia.)

(Aadeslano.)
— Niwy rok VI. tom VII. zeszyt 8 wyszedł z druku i 

zawiera: Towarzystwo naukowe II przez dr. Libelta. — Współ­
czesne znakomitości przez dr. W. li. Olcndzkiego. — Krytyka 
„Gramatyki Boczylińskiego“ przez A. A. Kryńskiego. — Spra­
wozdania z obecnego stanu kraju: Kalisz i jego okolice przez 
Jaua Jełeńskiego (o. d.). — Nietoperze, oryginalna komedya 
Edwarda Lubowskiego w 4 aktach (o. d.) — Stanisław Staszic 
przez Maksymiliana Gliioksberga. — Spostrzeżenia, rozbiory i 
doświadszenia przez Juliana Oehorowicza (o. d.). — Sprawy bio- 
żąoe przoz Bolesława Prusa. — Drobne nowiny. — Do redakcyi 
Niwy przez Bassanowioza i L Sz. W.

— Pisma literackiego Tydzień, wychodzącego we Lwo­
wie wyszedł z druku nr. 16 i zawiera : Sztuozne wielaości przez 
Józefa Rogosza. — Byle wyżój, powieść Michała Bałuokiego (c. 
d.). — O iiustraeyach naszych poetów przez W. I. Wdowiszs- 
wskiego (c. d.). — Z wędrówek po Anatolii przez W. Koszczyca 
(e. d.).— O naturze i harmonii barw przez St. Kramsztyka (o. 
d.) — Tajemnioza wyspa przez Juliusza Verne (o. d.). — Prze­
jażdżka Dniestrem, poezya Maryi B. — Idealiści, powieść Jana 
Lama (c. d.). — Piśmiennictwo zagraniczne pzzez A. Swiąto- 
cłiowskiego. — Pogadanka Jana Lama. — Kronika paryzka (V) 
J. S. Chamca. — Polemika przez A. Kuliezkowskiego (c. d.).— 
Bibliografia. — Wiadomości ze świata. — Rozmaitości.

Nabożeństwo dla kalwinów
Polaków w Lesznie dnia 25 kwietnia. (2217

Dnia 20go b. m. o godz. 
7mój wieczorem umarł, po­
jednawszy się sakramentalnie 
z Bogiem ś. p- (2274)

Iradzca zch?owia|

Dr. Huison
w 90 roku życia. Pogrzeb od­
będzie się w piątek dnia 23go 
o po południu z Wielkich 
Garbar Nr. 57.

a. Bielewicz.

Dnia 20 b. m. zakończyła 
życie ś. p. (2284)

leruarda z Tuchołkó''
jasińska.

Wyprowadzenie zwłok na­
stąpi w sobotę d. 24 o godz. 
3ciej po południu. O czem do­
noszą w smutku pogrążeni

mąż i dzieci.
Wrocław, Zimmęrstr. 23.

OBWIESZCZENIE.
Nieruchomości należące do pozostałości po 

ś. p. Walentym i Apolonii z May- 
chrzyckich małżonków Nfowaliów położo­
ne w Pławcach pod numerami 4, 5, 6, 
13 i 14 z ogólną objętością 41 hektarów, 21 
arów, 40 lasek kwadratowych i otaksowaniu 
na 26,642 marek 90 fenygów mają być w 
terminie (2263)
dnia 21 czerwca S8T5 przed

południem o godz. 11 
w lokalu sądu tutejszego wyznaczonym przed 
sędzią powiatowym panem Miitzell, w drodze 
dobrowolnej subhastacyi sprzedane lub też 
gdyby stosowna cena kupna nie była podaną 
najwięcej dającemu wydzierżawione. Taksa 
i warunki kupna mogą być w naszej registra- 
turze przejrzane.

Środa, dnia 12 kwietnia 1875.

Król, sąd powiatowy.
WydziałII.______ _

Z powodu jarmarku gnie­
źnieńskiego zebranie 
Tow. ról. średzko- 
wrzesiósko - gnie­
źnieńskiego i próba 
narzędzi rólniczych 
W Zawodziu odłożoną 
została na dzień 11 maja.

Dyrekcya.
W1

Cileldta pozmaaialtsi, 22 kwietnia.
Poznąn, 22 kwietnia. Urzędowe sprawozdania

giełdowe. Walory: poznańskie 3£#/o list, zastawne 98.50 ż., 
4% nowe listy zastawns 94.50 plac., listy rentowe 96.80 żąd., 
akoye banku prowino. 105.50 ż., 5#/# oblig. prowina. — ż., ó°l0 
oblig. powiatowe 101.25 p., 59/0 oblig. melior. Obry 100.50 żąd., 
44°/, oblig. powiat. 98.— żąd., 4°/# oblig. miejskie II. ernisyi — 
płac., 5% oblig. miejskie — płac., pruskie 3£% oblig. długu 
państw. 90.75 ż., 4»/, poż. państw. — ż., 4|% konsol, pożyozka 
państw. 105.30 ż., 34% pożyoz. promiawa 136.—ż., 5®/0 pożyozka 
związ. póln.-niem.— płac., poi. 4% listy zast. — poi. 4% listy likw. 
70.— ż., akoye zakład. Tow. kolei star.-pozu. 100 75 żąd., akcye 
zakł. kolei górnoszl. lit. A. — żąd., akcye kolei maroh.-pozn. 
25.— p., rosyjskie banknoty 282.25 ż., zagraniczne banknoty 99.50 
płao., akoye Tellusa — plac., akoye Kwileoki, Potoeki i Sp. — 
pl., akoye banku wsoh.-niemiec. 77.50 żąd., akeye banku wach, 
uiem. produkt. — płao.

■ -iyto cena wypowiedzialna i regulacyjna 148.— m., na
wiosnę 148.-------kwiecień 148.—, kwiecień-maj 148—, maj-
ozerw. 148.—, ezerwiec-lipiee 147.50, lip. sierp. 147.

Wypowiedziano — otr.
Okowita: cena wypowiedzialna i regulaoyjua 55.60 maro 

na kwiecień 55.60, maj 56.—, kw.-maj 65.85., czerw. 56.70, lipiec 
57.30, sierp. 68.—, wrzesień 57.50.

Wypowiedziano —,— litrów.

Oztery pasy słiiefcie 
i pas lugduński źa-
l©l>fiSy są do nabycia w an­
tykwami E. Cnlliera®

Stare

Dzieła polskie
lub odnoszące się do

Rzeczy polskich
kupuje po najwyższych cenach jg

AntykwaraiaR-Calliera
w Poznaniu.

Szanownym. Obywatelom
donoszę, (1992)

iż posiadam kopie i świadectwa osobiście znanych mi

agronomów żonatych i bez żon.
i Kuchmistrzów w swym zawodzie biegłych, i

¡Gospodyń, kucharek, służących i furszpauów.

Agent wrą
¡dla poszukujących umieszczenia.

Teodor Stacihecki
Klasztorna ulica IO.

Fortepiany i pianina
z stronami na krzyż, całe w żelazie, najnowszej konstrukcyi, z najlepszych fabryk nie­
mieckich, poleca pod gwaraucyą po tanich cenach (2-8-)

A. Droste,
fabrykant fortepianów.

Wielkie Garbary 28 naprzeciw nowego arsenału.)BS<SeS«SOSSS9eMeMM«M9
Restauracya Tunnel. •

Piwo Beck
wybornego satnnkn

i (H. 2425a)(2290)

wieprzowe nogi
poleca

W. Jaensch.¡
ałtyckie śledzie tłuste (iiOWt! Z

połowa wiosennego). / (2000)
Premiowane Berlin 1873. Zaraz po połowie w wynalezionym przezemme 

ostrym a smacznym sosie marynowane i w hermetycznie zamkniętych 
• - - '—i żadneso wpływu. Każde

IiEKLlY , 22 kwietnia 1875. 
Stan powietrza: pochmurno.

Zabawię tu tylko tydzień jeden!

Pszen. stałej 
na kwiecień-maj 
na czerw.-lipieo

Żyto staléj 
w miejscu 
na kwieoień-maj 
na maj-czerwiec 
na czerw.-lipieo 
Oléj rzep, stale 
w miejscu 
na kwiecień-maj 
na maj-czerwiec 
na wrzes.-paźdz.
Oków, stałej 
w mieisou 
na kwieć, 
na kwiecień-maj 
na. czerwiec-lipiec 
na sierpień-wrześ.

kura
jłotzątk)

kura
końcowy

185 — 
18S

150 - 
149 — 
147 50 
146 50

54 83 
54 80

58 80

58 70 
68 70 
60 10

Owieś: trz. się 
na kwieoień-maj 
Olój skalny: 
w miejscu 
Gal. kol. Kar. Lud. 
Pruskie oblig. p. 
Nowe pozn. list. z. 
Pozn. rent, listy 
Kolćj żel. państ. 
Lombardy 
Aust. losy z 1860 
Wioska renta 
Amerykany 
Austr. akc. kred 
Pożyczka turecka 
7j proc. Rumuny 
Pol. listy likwid. 
Rosyjs, banknoty 
Austr. renta sreb. 
Usp. spok.

kurs
początk.

168 50

18 
107 25

551 50 
251 -

kurs
końcowy

71 
99 — 

433 
43 60

10 książek za tahua.
1) Kilka pereł przez Wilkońską 

149 str. 712 sgr. S) Za posagiem 
przez Wilkońską 278 str. 20 sgr. 2») 
Chwila. zapomnieniu. Powieść 10 
sgr. <) śEansek Kaniowski przez 
Goszczyńskiego. 5) Król Zamczyska 
tegoż. i»j Ójeiee zaiiiuniionjeli 
Słowackiego. 9) Treny Kochanowskiego. 
8) Oekroiska Bueliwałdzka. In- 
strukeya do zakładania, utrzymywania i prowa­
dzenia tanich ochronek ludowych. X
chwili swezorajsizej. Powieść. 1«) 
Obrona Sokołowa wiersz humorysty­
czny. W dodatku fotografia SŚ. Patronów 
Polskich podług rysunku Eljasza. Za dopła­
tą 2»/, sgr. posyła się te książki franko.

J. Chociszewski
Poznań róg Butelskiej i Ślósarskiej ul. Nr. 6 

w kamienicy „Ula“. (2286l

Kraty do grobów i krzyże do­
stawia jak najtaniej z najpię­
kniejszego inateryału (1791)

II. SŁŁUO
Poznań, Wodna ulica 38.

1

it '

'•'ł
■i...

Okna do stajen 
i daelifrw

z lanego żelaza wedle każdego zlece­
nia jako tóż konstrukeye żelazne do 
nowychbudowli jako to filary, dźwigacze 
itd. z fabryki swojój w Dracku pod 
Krzyżem poleca

S. J. Auerbach,
Poznań.

2 ?. BL I’awlcke’Ä

Cena pu 
dełka pro­
szku do 

zasypywa­
nia 1 M. 
butelka 
wodv do 

nóg IM. 50 
fenygów.

przez swą dednfekcyjną siłę 
odejmuje potowi nóg natych­
miast każdy odór nieprzyjemny 
nie usuwając zaraz samego po­
tu, który się stopniowo tylko 
staje mniejszym. (1971) 

Do nabycia przez Eńgel- 
Agsotlieke w Lipsku 
en gros, jako też ze składu: 
Poznań: S. Aleksander 
na św. Marcinie.
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§1® puszkach zapakowane, na co temperatura nie ma żadnego wpływu. 
iwSj Ow dalsze polecenie uważam za zbyteczne, nadmieniam jednak, że te dclinatne i

ISr tanie łakocie w kilku latach znalazły trwałe uznanie w najdostojniejszych 
nawet domach; w puszkach o 9 funt., puszka po 6 M., takie same w na.ipię- 

knieiszóm maśle stołowem plsszene pe 6 M. Siedzi® Klontem solone po 4 /, M, 
W eilzcne śledszic pudło o 7 funtach po 4 II. rozsyłam za gotówkę lub za zaliczką. 
W zaDasie także w wszystkich renomowanych handlach łakoci i restauracyach.

1 11 Wa^fclie» w Barth a. d. Ost#ee

O t zwykłego niebezpiecznego wyrzynania u. 
Sj07jbez bólu wszystkie choroby paznogei

i ( pienia z odzięblizny, narostki, chorobhw
, tki, nabrzmienia żył, stare rany, gryzący put

od 10 godziny przed południem do 5-tćj godziny p ** 
w Poznaniu w hotelu Myliusa. 1
ELZUliTA KESSŁEB,

specyalistka dla cierpień nóg z Berlina,

(Nadesłano.)
Klitsciidorf; Iglieowe kąpiele tutejsze p;c, 

sprzecznie pomiędzy podobnemi kąpielami zajmują 
ile położenie ich śród rozległych borów iglicowych'Ulu 
wóm, że epidemie nigdy się tu pokazać nie mogą ' 
leczy się tu skutecznie astma, wedle nowego zup«)«!,'] 
wego sposobu leczenia. Dla cierpiących na reutułty™' ' 
kąpiele iglicowe i kuracya krew czyszcząca najskuteoiit 
cierpiącym nareszcie na błędnicę nie można dość usilni,? 
tutejszego w ozon obfitego powietrza, które przyczyn, 
do ich uzdrowienia jak pokrzepienia.

Osiedliłem się (2197)

w Barcinie.
Dr. Kruszka,
lekarz praktyczny, chirurg 

i akuszer.

W większych ilościach polecamy

do siewu:
sporek olbrzymi
seradelę
kukurudzę
żółty i niebieski łubin 
żyto jare (2288)
©wieś
groch Victoria.
Bracia Auerbach.

Czerwona, biała i szwe­
dzka koniczyna, fran«. i pia­
skowa lucerna, tymotka, ja­
ko też wszystkie gatunki 
nasienia traw, warzyw, 
kwiatów i rośliny bulwowe

u Braci Auerbach.
30,000 talarów

jest do wypożyczenia na pe­
wne wiejskie hipoteki przez

rzecznika SliSgllgeF 
2267) w Inowrocławin.

50 60,000 tal.~ ~ J ~ ~ -
Poszukuje się hipotek dóbr w W. 

Xięstwie Poznańskiem po listach za­
stawnych. Uprasza się o łaskawe prze­
słanie olert wraz z odnośnemi papierami.

2285) Karól lltmann.
Wrocław, Tauenzienstrasse 6 a.
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Na probostwie

w Ostroro
sprzedawane będą za go.. .

dnia 27 b, m. o godz.

©Wg©© z tych 
iMacler jagmue 
<«|I8Si (pół krwi Soi 

f kosis©, 1 źrebi 
l>i»yez 

S®@Ss^®rb a i w 
Iżie narzędzia 
spojfiiarsfeie.

ko

Grobla 25."
3 pokoje na I piętrze do wynajpt)

Przyjmuje się
panów na siół I sto

Bliższa wiadomość w Eksp. I 
Pozn. pod Nr. 2254.

Praczka'^jl
szuka zatrudnienia, mieszks. Wilhel 
Nr. 18 w podwórza na III piętrze.

Biegły krawii
na dniówkę znaj dzie trwale zatruć'’

il.

2293) Wilhelmowski pl»1
“WÄ

sa
A r¡
ima

bi
Izbs

po

« prz

18 ( 
Iff

z porządnej familii znajdzie natychn:

J. SkóraczewśtOj
Fabryka obuwia damskiego i 

w Poznaniu
Stary Rynek Nr. 55^

I®a8i©in bU;jiM,le
sen tom zaisiiastwb 
ręczneg© ©dpi»**/ 
saç Hlaiiejszèm,E2?’ * 
see j
weg© ftiż ssyęto, J1«

Jaksice, dnia 20 kwictjj^hc,

Vm de Bucjeaud
T 0 N I - N U T RI T I F

AIX OUIWOIIIitfA et (ACW COMBIWES.
Wino ściasaiaco - ożywcze Bugeaud’a w połączeniu z Chininą i z Cacfto. Zwracamy uwagę 
lekarzy chonch3i wszystkich osób pragnących zachować zdrowie za pomocą tego preparatu, który z powodu 
swwł? własności terapeutycznych nazwany "został ściągająco-ożywczym. Przygotowany na wmni biszpan- 
skićm wybornego gatunku, przyjemnego smaku, nadaje się szczególnie dla powracających mozolnie do zdrowia, 
dzieci wątłych, kobiet delikatnych, starców osłabionych wiekiem i niemocą, szczególniej działa pomyślnie

w chorobach następujących: _ _ . (49)
niedokrewności, cierpieniach nerwowych, chronicznej biegunce, osłabieniu płciowem, prze- 
krwfcntach biernych zołzach, skór bucie, w peryodach powrotu do zdrów, po agktcb gorgach.

WYSISZEGAĆ SIĘ NALEŻY FAŁSZERSTW I NASLADOWNICTW.
S,KJ^AD G-SjÓ PT-NK w aptece P. L E BE A ULTA’A. 53, ulica Rćaumur w PAIIYZU.
Dostać można w POZNANIU w aptece p. BR. MANKIEWICZA. _________1
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a g o m .2 S 2 m-3 a

53 « o s ~ rdOnoFMKIk,H3gQ

o £P-l Æ

a E ~ •N s o

te"®5

t langen Jahren bewährt, hei- 
rasea & sicher KrankheitenłOU hearOVM W» ------ -

der Athnxu-ngw-Oraj®11© 
(Pillen Nr. I.)V,Żerdam
(PUlen Nr. — - ------NerveruysterM- und

s ohwiCchaiu*tö.nde
(PU1. IIX. & Coea-Spiritns) 

n. Schacht, od. Glas je 3 Mk. E. 
Belehrende Abhandlung gratis
ftanoo 4.4. Mehren-Apoth., Mau».

arate

.unra-OrganQ 
ïr. Æ & Wein)

i «kładowe apteki w Niemczech: Berlin» 
B. O. Pflug, Loui»en»tra«»e 30. Wrocław» 
S. G. Schwarti, Ohl*uer«tr*8«e 21. Po­
sil ań: Dr. Mankiewicz, król, apteka na-

Dom. Staw ,/pod Strzał- 
kowem będzie sprzedawało 
dnia 7 maja w piątek

isaryto^Si g®ra- 
wdziwycn lkW|>i
kopa rocznych po 1 tai. 5 sgr. 
dwuletnich kopa 1 tal. 15 sgr.

Pominium Kokorzyn ma

100 kóp trzciny
na sprzedaż. (2283)^1

Dom, Wełna pod
Rogoźnem ma cztery młode do 
rozpłodu zdatne fiuliaje natych­
miast do sprzedania:

3, białe buhaje Shorthorn 
1, czarnego z białemi łatami ra­

sy krzyżowanej (Breitenhurg- 
Oldenburg). (2239)

dminiAdministracya.

„ Służący 4l<
kawaler zarazem strae»®® jp1- 
mogący okazać dobre świadec™ 
dacye, poszukuje miejsca od 
Księstwie albo za granicą. .. uprlsza N. K. N. 10 P0“V 
Inowrocław. __ _

Dom. Lubczyna pod Po 
(Wilhelmsbrttck) potrze UD 

lipca r. b. zdatnego

pisarza goss
kawalera. Świadectwa lub''’

dacye pożądane.
‘Rządżca »<>sP0Sei
wolny od wojskowościjaiu
rządzający większemi HW 
kuje od św. dana rb. w ' ¡ui,(ł 
skićm, Królestwie P0.1^1 ^¡¡aże A Alfę 
stósownśj posady. pOj li1 S
nistracya Dziennika I o ■ y i
K. Ł. Nr. 2260: —l^i,

Rządzca ÿ
kawaier, pewny

Rxadzcft
sea od 1 lipca. _„„ . lipca, 

Poste restaste

praktykujący, życzy so 
jąć posadę tu lub w 
oferty przyjmuje pod

lat 30 P°'
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